
\ 
\ 
1 

Instytut zagadnień jądrowych Akademii Nauk ZSRR 

PROLE1'!.RIUS!E WSZYSTKICH KRAJÓW l.ĄCZClE SIF;! 

GŁOS ROBOTNICZY 
200 ton wysokogatunkowego koksu 

• 
ORGAN KW I KŁ POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEl 

wyprodukowali . ponad plan 

koksownicy huty im. Lenina 

• 

NR 211 (34UJ. ROK IX ' lOD2. roNIEDZIAŁEK WRZ!SNIA , •'55 ROKU CENA 15 GR w pierwszych 

Dl~ dalszego odprężenia sytua:cji międzynarodowej 

Rząd PRL zmniejszy 
. . 

§i#q zbrojne 
o 4 7 tys. żołnierzy i ·oficerów 

Rząd Polskiej Rze<'Zypospoliej 
niu 'w dniu 3 września 1955 r. 
uchwałę: 

Ludowej na posiedze· 
powziąl następującą 

dniach września 
200 ton wYSOkogatunkowego 

koksu w ciągu pierwszych 
dwu dnJ września br. wypro• 
dukowali ponad plan koksow· 
nicy w kombinacie im. Leni• 
na. • 
Osiągnięcie załog[ urucho-: 

m ianych tu ba teri i koksowni­
. czych jest ' tym większe, ż~ 
drugiego dni.a września br. je­
dna z maszyn wsadowych 
poddana została pilnemu re­
montowi. Remont tego agre­
gatu został skrócony o prze• 
szło 4 godziny_ 
Podstawą rytmicznośCj pracy 

robotników baterH koksowni­
czych, którzy utrzymują ją 
już od szeregu mies i ęcy, jest 
organizacja pracy, oparta na 
4oświadczeniach koksowni­
ków Związku Radzieckiego; 
Zastosowany tu został ścisły 
harmonogram pracy. ustalany 
przed każdą zmianą. r ' 

ALBANIA 
zredukuje 

siły zbrojne 

Z pobytu polskiej 
Rząd Polskiej Rzeczypo­

spolitej Ludowej, biorąc 
pod uwagę postęp osiągnię­
ty w odprężeniu svtuacii 
międzynarodowe] dzięki ge­
newskiej konferencii szefów 
c1terech rządów ornz prag­
nąc wnieść realnv wkład 
Polski do wv~ilków czvmo­
nycb w dziedzinie· rmhroie· 
nia, postanRw1a zmnieiszvć 
do dnia 20 grudni a I !J!\!i r. 
liczebność 5ił Zbrojnvch 
PRL o 47 tys. żołnierzy i 
oficerów. 

delegacji rządowej w Jugosławii 

~o 9 tys. ludzi 
NA ZDJĘCIU: cent„a!ny 
gmach lnstytutu, w którym 

znajduje się synchrocyklotron. 

Jak już dono!lllśmy, w dniu I września do Jugosławii 
przybyła p~lska delegacja n~dowa z ministrem Handlu Za­
granicznego Konstantym Dtj>rowskim na czele. 

Dzienniki opublikowały u­
chwałę ,Rady Ministrów Lu­
dowej Republiki Albanii w 
sprawie zmniejszenia liczeb-
11ośc! sil zbrojnych. 

Z okazii święta dziennika .,l' Humanite" 

Uchwała ta stwierdza: 
Rada Ministrów Ludowej 

Republiki Albanii, biorąc pod 
uwagę osłabnięcie napięcia 

międzynarodowego, osiągnięte 

w wyniku konfereneji genew­
skiej oraz pragnąc wnieść 
swój wkład do dalszego zła­
godzenia napięcia w stosun­
kach międzynarodowych i do 
pogłębienia zaufania między 
państwami . postanawia: 

Wielki wiec w lasku Vrnc·ennes 

z udziałem M. Thoreza 
W dniu 4 września dziesiątki tysięcy mleszka6c6w Paryta 

pnybyło do lasku Vincennes, aby wziąć udział w tradycyj­
nym święcie dziennika „L'ffurńanite" - organu Fqr'ncusklej 
Partii Komunistycznej. 

1- Zmniejszyć do dnia 3\ 
grudnia 1955 roku liczebnośc 
sił zbrojnych Ludowej Repu­
bliki Albanii o 9 tysięcy lu­
dzi. 

Francuskie organizacje de­
mokratyczne urządziły z oka­
zji święta wystawę, obrazują­
cą osiągnięcia narodu radz•ec­
kiego w dziedzinie Pokojowej, 
twórczej pracy. 

nej Konf~eracii Pracy (CGT) 
Benoit Frachon oraz przed­
stawiciele innych organizacji 
demokratycznych. 

2. Smdkl zwolnione w wy­
niku tej redukcji będą użyte 
n::i potrzeby gospodarki naro­
dowe)_ 

O godzinie 16 mln. 30 odbył 
&ię w lasku Vincennes wielki 
wiec. 

·KOMUNIKAT 
Wit'<'1.11rowJ Untwenytet 

Marksizmu Leninizmu 
tawladami„ du1·h1AC''-) t nu­
wopr>.y Jelyrh. te tnau11ure­
cJa ·nowego roku uo11elnl1.­
nego odhedl.lf' sit 8 wrr#>· 
lmia hr. o ~odr. I? w loka­
lu przy al. Ko~ł'luszkt 115. 

3. Zwolnieni z szeregów 
sił zbrojnych otrzymają pracę 
w instytucjach państwowych 
i społecznych, w zakładach 
przemysłowych I w różnych 
organizacjach. 

Na trybunie honorowej za­
jęli mieisca, witani owacyjnie 
przez zebranych, członkowie 

'"Biura Politycznego KC Fran­
cuskiej Partii Komunistycznej 
z sekretarzem generalnym KC 
Maurice Thorezem na czele, 

·sekretarz generalny Powszech-

W ilDit; utrwalenia pokoju 
R ząil ttzeczypospolltej Ludowej powziął 

decyrję o zmniejszeniu do dnia 20 
grudnia 195li roku liczehMścl polskich sił 
zbrojnych o 4 7 tysięcy !olnlerzy i ofkerów. 
O·macta Io. że na drodze do dalszego odprę· 
żenia sytuacji międtynarodowej uczynili· 
śmy jes7.cze jeden poważny krok. 

Pncż.vłlśmy ~denaście lat puwojennych, 
klóre mogły hyć latami •pokojnej, nil'T.a­
kłóconej groźbą nowej wojny prai:y. a k ló­
re zwolennicy ,.polityki siły" pragnęli u­
c:i;yolt' latami poprzed1.ają,·yml organiwwa­
ną prlez nich wo,jnę. W ciągo łych j1•cle­
nastu lat niejednokrotnie myślełiśm_v o c•a· 
saclt, kiedy 7.hudowany zostanie trwały po• 
k6.i oa śwircie, kiPdy „zimna wnJnak ustąpi 
miejsca współpracy mlc;dz31 wuystkiml pań­
stwami. a olhnymie sumy, .iakie pochłaniają 
zbrojenia prteznac;1,one zostaną na podnie­
sienie dobrobytu narodó\v. Rdbi\i~my wiele 
wysiłków dla zwycięstwa tej sprawy, 

Popieraliśmy zaws7.e każdą , Inicjatywę, 
zmier7.ającą ku odprężeniu międzynarodo­

wemu. 

Interesy naS"le są bowiem nierozłącznie 
1.wiązane z intereliaml pokoju oa świecie. 

l. uwagą śleildliśmJ I ilł'd~łmy wydane­
afa, k\ote pozwalają nam hyc pewniejszy­
mi dziś, te owoce naszego wielpletnie![o 
&rodu nie 1.0staną zniszczone prlez wojnę. 
Konferencja „wielkiej e1.wórki", konfereo· 
<:ja umr.onyeh 1.1<1mowców w Genewie, po• 
stępy w dysku~j\ nad spr11wą rotbrojł'nia, 
Hr?.nt glos.v za l'07.s1.etzl'niem sto~unków 
gospol\a.rezyc h I llulluralnycb między 

Wschodem I zachode11> oraz pod,ii:te Jul 
kroki w t•l d~if!dziniP - wszystko to jt'sl 
przejawem nowł'!fO cta1111 w stosunka~h 
międzynaroilow,„h_ Jesl \o wynik r.lerpłl· 
Wt',j, kon~ł'kWPlllnPt, pnknlo"•~I połltykl na­
S7.ego oho7u, Pn.tde wHyslklm Związku 
Radzieckiego. 

Wymleńm.• preykla1'h1wo no~e n1hl•ckle 
propozycjr rozhroJenlowe doznnr w dniu 
10 mata br„ uregulowanie stosunkliw n­
dzłPł'ko • jul(oslowfańskleh czy podpisanie 
traktatu pań~twowego i Austrią - abv 
uprzytomnir sohie. jak doni09fy .fe11ł wkład 
ZSRR w d7.lelo utrwaf('nł• pnkoJu. Pnd­
krl'~lmy przy tym, że _nie (").f'kaląc na wy­
niki dy!kn~j; w sprawi„ ro•hrojl'nla. Zwią­
zek Rad•i<•rltl dl'lkonał nowr~o ltrnku. któr:t 
pn;yrzynił się do dalszego orlprd~nia w s.v· 
tual',ii mł~cbynarnrłowe,f. R7.ąd radzicrkł 
zrł'clUkował llC?ł'hno~<' sił •hro.ln•rh ZSRR 
o 640 tyqię1·v łolnierz:v. p.-...ypomlnamy, tl' 
u11rr.ednlo ZwlązPk Radzir<'kl Postanowił 
pneorowadwnie demohilizacJl wnj,k, wy­
cofanych z' Au~trlł. W ten spMńh '1.wla7.rll 
R•t<l'l:i

0

l'l'ki w•lrn7.al. tr slnwom o pokoju lo­
wariyszą takty. Jest bowiem rzeczą nl•­
wątpliwą, te kto pnes11w11 pnwa?.ną llr•h~ 
łnd1i z armil cło uofrn.lowl'.I prac,, w P1'7l'­
my41e I rolnlrlwle. łl'n ni„ źywł agresy~­
nycb 7.llmlarńw I "W7('f7p uratl'nf P. pnko111 

„Tym wuyslklm - plsRJ hurtuar.yJnJ 
dzlpnnlk franl'uskl -Monde" w komentar'Zu 
do wiadomości o redukcji sil t.hrojnych 

ZSRR "'T którzy próbował! wykpi~ „krucja• 
tę uśmie<·hów" na ostatniej kunferenc.11 
„wielkiej czwórki", Jak również tym, którzy 
starali ~Ir. wykazać, fp na konłeren„ji aln­
mowej w Genl'wil' hrak było ze strony ra­
dzil'l·ki~j „mateńalnego dowodu", wqkuu­
jącego na chee wymiany doświade„l"ń nau­
k owych - ten gest dobrej woli z l\losk wy. 
w trzy mi~siąct" po podpisaniu traklatu pań· 
slwnwc•go • Austrią. przyniósł nowy dowód 
rozwoju polityki radzirckieJ"-

Redukeji sił zbro.tnych dokonały Czecho· 
słowac,ia, Rumunia. Polska_ Albania. PolltyCJ 
zai·hodni otrzymali "i11c nowy „mal.-rialn~ 
dowód" potw1prdzaJą<·.v urawdę. ze w kra· 
J1<1·h ohnrn pokoju i 1111cjalizmo w ilad za 
słowami idą L'Zyny. 

Jt>st r7,eczą dla katdcgo Jasną. te klo n:e­
ezywiście pragnie pokoju na świecie, len 
musi dać tego dowody. Kto n:Pczywiśele o­
powiada się za za~adą współistnienia, tPn 
musi wejść na drocę wskazaną przez kraje 
ohozu soc.ializmu. 

Czytaliśmy z rado§cllł w czasie konferen­
cJI gen('wskieJ .wielkiej czwórki" przemó· 
wiPnla pr7.t"dstawiciell m0<·antw zubo· 
dnich, w których znalazł swe odbicie uowy 
dm!h w~pólpracy I porozumienia. !\famy dziś 
prawo oczekiwać „materialnych dowodów„ 
głoszonyrh w Gent'WI• poglądów. Pokoju 
nit' można hodować wskneS?.ająr r<twnocze• 
śnie aRrf";;ywny Wehrma<:ht oraz utnymu· 
ją<: wysoki poziom zbrojeń pańs&w bloku 
atlanty«kh•Ro. 

To Jest prawda. której nic nJe woła obali~ 

Jak m<twtł dt'legat Francji w podkomisji 
rozbrojeniowej ONZ, Jules Moch. touące 
się w Nowym Jorku obrady w sprawie roz­
brojenia, tal'zęly się w sprty jaJąc('j atmo­
sft"n.e, jaką stworz.vła rPdukł'.ia radzil"rkh•h 
sil zbrojnych. Nlewątpliwlt', dt'<'yzja rządu 
polski<'ll'O jest dalszym aktt"m ma.jącym 
zna<'7A'nił' dla zmniP jswnla napięda na 
świPci('~ Warto to pntlkrcślit' zwta~7A:7.a ~ 
raz. gdJ w Nowym Jorku d1•hal11je się nad 
sprawą rozbrojenia. nad sprawą, która do­
tycty wszystki<-h pańRtw I wszystkich do­
•łownie ludzi na świPde. 

Z pomyślnym wyniklrm nhrad na temat 
r1r1.hrojenla związane są natl7.1Pjr ludzkości 
na. poprawę warunków hytu. na pn.f't.na· 
czt"nil' funduszów, jaklP p111·hłaniają d1.ił 
<hroj•nla. dla lf'p•1.r20. dn~lal niPj~7.P!lo ty­
<'ia. Zwlą1,ana jPSt i tym równil•ł mo71iwoA~ 
rt>.alizacji t•~o w~1.yslkieRo. o ł'Zym mówlll 
nam uc1.enł w C.Pnl'\\'ic, A więc „ rf'wolurją 
w pr1rmyśle. rnlnlrtwlt'; mt'dycynit', we 
wszyslklrh d7.ll'dzinub tycia. rewolul'Ją. 
którą mote przynieść ener!fia atomowa. 
wprzęgnieta w sluzbę czl11wił'ka. 

'Jesłeśmy dumni, te nasz kraj wnłó~I 
wkład w uczynienie tyl'b persprktyw blit· 
uymi, realniejszymi. 

Z glęhnklm zadowolPnlem przyJęll§my 
decyzję naszr.go r7.ądu o redukrji 1111lskic•b 
•il zbrojny<:b. widzą•· \W niej konkretny wy­
raz naszej poko,jowt'J polityki. nast.y<'b dą­
ień do utrwalr.nia pokoju. Naród polski 
spod1.iewa się, te I inne państwa pójdą śla­
dami naszego obozu. 

• 

W dniu przybycia delegacje. 
polską podejmowal obiad'm 
czlonek Federacvine1 Rady Wy­
konawczej N. Minczew. 

• • 
2 wneśnia pol~ka delegacja 

rządowa obecna była na przy11;· 
clu wydanym przez prezydenta 
miasta Zagrzebia, Holiewacza. 
Na przyj~ciu tym. które upłynę­
ło w bardzo serdecznej atmosfe­
rze, czlonkowie delegacji pol­
skiej zetknęli się z przedstawi· 
cielami życia gospodarczego Ju­
gosławil. 

3 września polska delegacja 
rządowa zwie<lz.ila Fabrykę Ma· 
szyn im. I Maja w Zagrzebiu. 
Fa bryka ta je.st jednym z naj­
większych lego rodzaju zakl~­
d6w w Jugoslawii. Podczas spot­
kania z załogą fabryki delegaci 
polscy I robotnicy 1ugoslowiań­
scy informowali się wzajemnie o 

Zwolnieni z szereP,ów 
Wojska PnlskieP.o zatrud­
nieni będą w przedsiębior· 
stwach państwnwvC'h zal(ła· 

dach przemysłowych l w 
rolnictwie. 

Pomoc PRL 
dla· poworłzian 

w Indiach 
~ posobach produkcji . o placacn 1 Ambasador PRL w Indiach 
warunkach życia ludti pracv w _ Jerzy Grudziński, złoży! 
obu krajach. wizytę w iceministrowi Spr"w 

Po zWJedzeniu fabryki delega- Zagranicznych Indii. Czandzie 
cja Polska I ambasador PRL w 
Belgradzie Henryk GrO<'hUIRlti i wyraził współczucie z powo­
wydaJi prtyjęcie dla przedstawi· du klęski powodzi. ktńr~ o­
cieli życia ~o.spodarczel(o Justo· stalnio nawied<:i/a wschodnie 
sławli. 1 prow1ncJe lndiL 

Minister Konstanty Dąbrowsk! 
wyglo.sil na przyjęciu przemii- Jednocześnie zakomun lko­
wienie, w którym oświadczył wal on. że Zarzad Głł)wny 
m. In.: Polskielólo Czerwonego Kr7.yża 

W imieniu r-ząJu I narodu PDI przekazał na fundusz pomocy 
~kiego przekazu1ę wiadrom 1 . . 
wszystlcim narodom Jugoslawll dla ofiar powodzi 50 tys i ęcy 
serdeczne, braterskie p0z.drow1e- rupii. 

o 
1 hm zuwtnąl do Gdyni s1s 
„K 1!iń.qkJ" 7.ul<1()a slulku 
przez oku/o ~ m 1es1ęc11 udzte­
!alu - tJralPrskie) nom111.11 nuru · 
drnv1 wielnam.•'<1Pm1~ w w11-
ko11001u 11klarlu ro2P)mtl71'~!JO 
N A Z D.H,1·1 V · czlunek zataa1 
Ju11 l:.ab•ński wiln · ~ię i żoną 

ł synkiem. 

rua. ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Rząd nasz ł na;,2 naród pra­
gną wszechstronnego rnzwoiu W PGR Bfonie przed 
sto.sunk6w ' Jugosławią we 
wszystkich dziPdzinach, a wi~ 
również w dz1edzU11e stosunków 

siewom i 

ll'O.<oodarczvch. 
W zakończeniu przemówienia 

miiitster Dąbrowski wvraził oa­
cłzieję, że otwarte obecnie tai ~1 
w Zagrzebiu przyczynia s 1~ fo 
wydatnego powięks1.enia 1Vyn1ia 
ny towarowej lllJ<;dzy obu tu·a· 

Ro~oty polne w całej pełni 
jamJ, 

Wadaw Ratajski. hr:vicadzlsta polo"'y PGR Rlonle w po­
wiecie kulnnwsklm. uwl.la •ii: Jak w ukr11pie. Oli samego 
rana był Jui na polu. aby dopilnowa~ omłotów pszenicy. 

Uroczysta promocja 
oficerów 

Podniosłą aroczystoś~ święcili w dniu wczorajszym ab­
solwenci Oficerskiej Szkoły Politycznej Im. Ludwika Wll· 
ryńskiego, Po kilku letnim okresie wytężonej '1auki pod­
chorążowie uzyskali w dniu promocji stopnie oficerskie. 

Uroczystości promocji doko- sław To!oczko, Andrzej Sur· 
na! wiceminister Obrony Na- masiewicz i Marian Stępień . 
rodowej, szef Głównego Za- Na uroczystym zebraniu z 
rządu Politycz'1ego WP, gene- okazji promocjl wygłosił 
rai brygady Kazimierz Wita- przemówienie wiceminister 
szewski. Przybyły równie?. Obrony Narodowej, generał 
licznie rodziny nowopromo- brygady Kazimierz Witaszew­
wanych oficerów oraz przed- ski. 
stawiciele władz partyjnych, Dzień promocji był wielkim 
pąństwowych i delegacje za- przeżyciem nit tylko dla mt.~­
kładów pracy. dych Oficeról!(, ale w nie­

Po wręczeniu młodym of!· 
cerom świadectw hbsolwenci 
otrzymali nagrody ufundowa­
ne przez Ministerstwo Obro­
ny Narodowej i miejscowe 
społeczeństwo Wśród nagr:>· 
dzon.vch znaleźli sie mięrlzy 
innymi oficerowie: Mieczy­
slaw Szymonik, Sławomir 
Tyszkiewicz. Jan Weres?.Czv11-
ski, Witold Straus, Mieczy-

mniejszym stopniu dla ich rr1-
dziców t najbliższych. Nie 
mógł się wprost nacieszy<' 
swym synem tow Ruciń•kl -
przodujący górn ik kop.ilni 
„Lena". Serdecznie dziękow.il 
komendantowi Szkoły Oficer­
skiej za wychowanie syn~ 
t'lw Skórzewski. Podobnie 
wyrażali swą rarlość rodzil:e 
I najbliżsi pozc"ta łych nowo­
promowanych oficerów. 

Upewniwszy się że wszyst­
ko w porzijdku Rata j ski wy­
dal Jeszcze kilka poleeeń me­
chdnikowi. po czym poszedł 

sprnwciz1ć. 1ak przebiega orka 
pod zasieW°y. 

Na polu nr ta pykają dwa 
„Ursusy". To traktprzyści Ka­
~imierz Walczak i Marian Ja­
rosiński przygotowują pole 
pod zasiewy żyta_ 

- Pogoda dopisuje. a tro­
chę wczorajszego deszczu też 

się przydało - mówi traktu· 
rzysta Walczak - ziemię kra­
je się lekko jak masło. Musi­
my si ę spieszyć, by na cVls 
przygotować wszystkie pola 
pod zasiewy. 

Traktorzysta Walczak dzien­
ną normę przy orkach pod t..a· 
siewy wykonuje w 202 proc 
Orki wykonane prlez niego 
są wys„kie1 1 akośc i Walczak 
utrzymuie równą glębokuść 

Cdo 25 cm) \ nie zostawia 
bl'Uzd . N ie pozostaie w ty le 
równ i eż t rak lorzysta Manan 
Ja ros1nsk 1. który orze dzien­
nie 4 ha. podczas gdy norm;, 

(Dalszy ciąg na str. 2} 

Wict:mimster Obruny Narude,, We] 17e11 bryg. WHas 1ewsk1 pr~emuwia du ~""'"'"U•ll aó• 
1otwimtciw 1 gości. 

Powiatowa Wystawa Rolnicza 
w Rawie Mazowieckiej 

Ranrk •vital rhmurny, air gdile§ !\kol" godziny IO nad 
lla\~'I Muu"it•1 k4 ro1.hl~·•n-cłu pogodne nil>ho. W~·,,y , lkiml 
ulkan11 tdą1ah uhlopl - ~p<iid1.h•lcy, tJt'llPt11wcy na plac 
~\Vit•r•·1.t'\\.,ki••Kt1 na rłorol'/Ale. trad1t_·,y.inf' do7ynki. Gru• 
""""h st~ 1111.l'łl •ic·d1ih'I rre1.ydium l\liejski11J Rad) Naro-
1low„j. wokol Ir) l'lu11y honorowej, 

Tłumy mieszltizńców Rawy Ma<:uw1eck.•eJ 1 okultcznych w.~t 
z ciekawośeiq ogląda1q barwne plausze. s !oi.• l,'a i pawilon I.I 
zapelnione ,pruduktami rotnym! myllod owanym1 w ra=ko­
mazowieckiej wsi przez pracujqcydi chłopów, spótdzietców, 

,1egerouwów. 

-O Jedena~tej orkiestra ~ra 
hymn narc•dowy. Na trybunę 
wchodzą pi ledstaw1c1ele władz 
I partii oraz organ1l><cj1 spo­
łecznych, · po NVm 7.Al'.)lera 
glos prze" odnll'ZflCY PrN.vd. 
Pow1at""'t) Rady NarocluWeJ 
tuw, Gęb1cz. 

- Z <iumą •umujem' cal,,_ 
ruczny truo na~•eJ pracy na 
roll, ~w1ad„m1 te~u. żt pr-.tv· 
spr1 r1ttn1.~ bogHc ·I \A'fł na rorluwt. 
że pr1...:11\\•11n1v nnpr1ńrł wielką 
-\i,Jf"a\.vę r'11woju r'1ln1ctwa, 
81°114c u<11.1Rł w urnt·zy..;to. 
"" '"<·h d„żvnk„wych WYraża· 
m.v wrtz1i;c111u~ć I ufo„~<' pnń• 

st wu ludow„mu · za 1. r11skę I 
pnmur ukFe1vw" ną pracującej 

wsi w podru„Y.eniu pr„rfukcjl 
r'nlne] ł h11rłnWltHłel . W 0Udnn­
<Zt'01U <ło!Jy iyciowej mas 
chl"P'k 11·h. 

Po pr„1erru'>wtenlach w stro­
nę trvbunv wvru<tvl~ rlele~a· 
cje z t radycy jn.vm1 w1eń c;iml 
d117.vnkowvm1 .. Plon nu:u.:tf'mV 
p/11n„ śp1e-w1'Jłv ml orle 
d„ ... wcz.ęta ze sµtilrl11eln1 pm­
d11k<'v111e1 ' Wilkowic, B1Alej 
RRw•k1eJ, d'1ewczęta 1 PGR 
U1u' h11wizna, 

W!t'r'ICe 11ot.vnkowe wręczo­
nu µrleW••inir1ącemu Prezv• 
rl1um Wo] RN nb. Jul1Hnowt 
Hun •<ietk 1ernu, prze<i ·l1l\vlc1e­
low1 KW PZPR tow Muszyń. 
<k1emu, pr„z„,u\v1 WZ ZSf'h 
tow. SIRC'hur.kl„mu. a takte 
pr1.e<1,111w1n„1„m Woj<kA Poi­
<kle>!n. l"'<11k1e1 kła'y roho1n1-
czeJ, pr?.nrlującym chłopom. 
spótdr.iekom. 

W dRl~'vm eląl!u urnr7.v•to­
ŚCJ odbyło się wi-ęcŻenie na-

• 

Delegacia Zakladów Doświad­
cza/ nych z Russochy wręcia 
w1„ n1ec dożynkowy przewod­
nic1ąl'emu Prezydium Wojg­
wód2k1e1 RN ob Jul"mowł 

Borodedc1emu. 

~ród dyplomów uznania. 
W1~ś Pr-t.ew11duwlce ui c1ą„le 
purlr11 ·~zenie prrorlukcJ1 rolnej t 
h>1rlJowlHnej oraz termmuwe 
rlosławy dla pań~twa - olr.zY• 
mal# siewn ik Przodujący rol. 
n1k St. Smialknw,kl i Białej 

(Dalszv ciąg ua str, 2) 
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Społeczeństwo zach. -niemieckie N a ród f rancusl{i Olwarcie 
jesiennych 

Targów Lipskich 
domaga się normalizacii 

stosunków ze Związkiem Radzieckim 
przeciwho 
polityce rzqdu W niedzielę odbyło się w Lipsku uroczyste otwarcie t~ 

renów wystawowych 1 pawilonów Jesiennych Targów, 
Lipskich. . . 

w Afryce Północn 
A-rtykuł dziennika „Prawda" • Pawilony I tereny wystawo­

we targów zwiedzili 4 bm. 
cztonkov.1e rządu NRD, przy­
wódcy partii demokratycz· 
nych I organizacji masowych, 
przedstawiciele korpusu dy­
plomatycmego I goście zagra­
niem!. M. in. tereny wysta-

talistycznych: Francji, An· 
glii, Wioch, Indii, Austrii, 
Holandii, Eg1'>tu, krajów 
Ameryki Łacińskiej i in­
nych. Masowy udział w tar­
gach biorą w tym re>ku firmy 
zachodnJo • niemieckie, oo 
świadczy o dużym zaintereso­
waniu kÓł przemysłowych 
Niemiec zachodnich rozwojem 
handlu między obu państwa. 
mi niemieckimi. 

' „Pra.wda'" publikuje artykuł I. Aleksandrowa pt. „SpołeC11 eństwo &aCbodnlo-nlemleekf• 
domaga się normalizacji stosunków ze Związkiem Radzieckim", I 1 Prz.y.:;uy wyjaoo do Mo· Niemców stawiają sobie dzt; Radzie<ikiego w tym, u przy­

tkwy kanclerza \'ederalnego pytanie: co gotowa jest uczy- czyni się to do 11o11wlązania 
Adentt'uera - pisze AlekBan• nić delegacja rz:ądowa Nie· kontaktu między obu kr.aja­
drow - koncentruje obecnie mieckiej Republik! Federalnej, mi i do złagodzenia napięcia 
uwagę całego społeczeństwa by pn.eokształcić możHwość w międzynarodowego. 

Represje wiedz rrancosklch w Afryce Północnej, a zwłaszcza mobilizacja niektórych 
rocmlków rezerwy l zatrzymywanie w szere1ach żołnleny pcJ11legających demoblllzacJi. 
wywołały rałti alezadowolenla w społeczeństwie francuskim. 

Jak don-061 „Humamte" li· wowe \ pawllony zwiedziły w 

Delegacja radzieckich pracowników 
niemieckiego. Jak wladomo, rzeczywistość, wnieść swój 
różne warstwy ludności nie· wkład do rozładowania napię- ,-------------------------- czne organizacje społeczne I Wzrasta handel niedzielę delegacja rządu PRL 

mlodzieżowe wysłały na rt:ce z wiceministrem Przemysłu mieckiej żywo dY$kutowały c1a międzynarodowego i pray­
nad propozycją rządu radzie- spieszyć zjednoczenie Nie· 
ckiego nawiązania z Niemie- miec? 
cką Reopublilką Fede-r.alną nor• Jak stwierdza Aleksandrow. 
malnych stosunków dyploma· w Niemieckiej Republice Fe­
tycznych, handloW?'ch i ~- deoralnej coraz szersze koła u­
tu:alnych. Społ~rustw~ me.- śWiad.ami.ają sobie, żj należy 
m1eckie sł\Ulzme uwaza. że skończyć z polityką „z pozyci• 
n'?rma1;izacja stosunków i na• siły" 1 szukać innej, bardziej 
Wląiarue. bezpośredn1~go kon• realnej drogi do rozwiązani~ 
taktu ~ędzy rząda~1 Zwl~z- problemu niemieckiego. Wy-

premier.a Faure'a listy, depe- Drobnego 1 Rzemiosła Olszew-
sze i petycje domagając się • d W h d sklm na czele oraz delegacja 
odwołania zarządzeń mobi- mię zy SC o em rz11dowa Rumuńskiej Repu-
lizacyjnych. Organizacje te bliki Ludowej z ministrem 
protestują zdecydowanie prze- 1· ZaCbOd8DI Handlu zagranicznego Popes-
c1wko wysyłaniu wojsk fran- cu na czele. 
cusklch di Afrykl Północnej J k pod A 

budownictwa mieszkaniowego 

zaproszona do USA w celu zdławienia ruchu na- a aJe gencja Reutera, Targi Lipskie W)'Wl)łały du-
Amerykańskie Krajowe Stow&l'Z)'Szenle Budownictwa rodowo • wyzwoleńczego w Europejska Komisja Gl)!-?O· te zainteresowanie urówno 

Mieszkaniowego zwróciło się za pośrednictwem ambasady Maroku 1 Algerze. darcza ONZ w ostatnim nu· 1połeozeń11twa niemieckiego, 
ZSRR w Waszyngtonie do rządu radzieckiego z propozycją, „Humanite" zamieszcza ró· merze swojego biuletynu go- jak I zagranicznych kół -prze­
aby w październiku br. przybyła do USA grupa pracowni· wnież wyjątki z listu przesła- spodarczego ws.kazuje, ii da· mysłowych. Na targi przybyło 
k6w rad!lecklell'O budownictwa mieszkaniowego w celu za. nego ministrowi Obrony Naro- ne za pierwszych pięć mleslę- przeszło 1.000 gości z różnych 

Duże zainteresowanie bu­
dzą . wyroby przemysłowe 
NRD. Zwiedzający przyglą­

dają się ciekawie nowym ty. 
pom samochodów i mot.ocy­
kli, maszynom rolniczym, to­
warom włókienniczym, 11rty4 
kułom przemysłu optycz.nego 
I mechanJki precyzyjnej, prze­
mysłu elektryczne~o I radio.. 
technianego, wyrobom z por­
celany 1 Innym. poznania 1111 z amerykański\ techniki\ budowy mieszkań. dowej gen. Koenigowi przez cy 1955 r. świadczą o i.nacz· krajów. Z wielu państw: 

S deputowanych komunlstycz- nym wzroście handlu między ZSRR, Chińskiej Republiki -:-------------

ku Ra~ziecklego ! N1em1eclnej powiada etę za tym np. dz:Jen­
Repu~l1ki Federalnej mogłyby rdk „Sued-West Rundschau" 
ułatW1ć. znacz.nie wzajemne Zdan1em wielu komentatorów, 
i.rozumienie 1 stworeyć lepsze rozwiązanie problemu nie· 
przesłanki uregulowania pro- mlecklego możliwe jeet Jedy· 
ble-mu <Atemiecklego. nie w warunkach rozla~owa· z 
.Pollt~y i działacze społecz- nie sytuacji międz.vnarodoweJ, 

n1, ko~entatoro/ dzlennlkó-.v w atmosferze zaufania mlt:dzy 

- I towarzyszenie proponuje, nych wchodzących w skład Wechodem a Zachodem. W Ludowej, Polski, Czechosło-

PObytu radzieckie)' ~~i~ ~t~i;-~:~asó~a~z~~~~y;;~lł~ parlafTlllntarnej komisji obro- okresie tym Import Europy wacji, Węgier, Rumunii, Buł­
Waszyngtonu 3 października ny narodowej Deputowani cl zachodniej z krajów Europy garii. Albanii, Francji, Włoch, 

deleaac1·1· rządowej br„ tj. w dniu uroczystego 0., domagalą się w lml~miu swych wschodniej - w porównaniu Belgii, Argentyny i i,nr_iyc~ 
Sytuacja 

l radia, miliony prostych pań.stwamL 
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Odpryski 1 

-tym razem 
emiqracylne 

1111111111h Ulttuuu 

Kanapki z kawiorem 
i.„ panią Danutą 

Emtgrac11Jn11 „Dzleflnlk 

C~raz eze.rsze koła społe­
czeńetwa zachodnio-niemle­
ckiego - pisze Aleksandrow 
- zdają sobie z tego sprawę, 
te reall2.11cja układów pary­
skich i wypływająca stąd re­
militaryzacja Niemiec zachod· 
oich, jak również udział Nie· 
miec zachodnich w organiza· 
Cli paktu północno-atlanty· 
rkiego (NATO) utrudniają roz 
wiązanie głównego zadania 
narodu niem'eck:ego - zjed­
noczenia kraju. 

Wiele dzienników podkreśla . 
te normali?.aeja stosunków 
między Niemcam: zachodnim· 
a Związkiem R.aóz:Jeckim od 
powiada interesom nie tylko 
Niemiec zachodnich. lecz rów­
nież · całego narodu niemie­
ckiego, ponieważ sprzyjałab1 
sprawie uregulowania proble­
mu niemieckiego. 

. 
5 twa-rcla nowegr· osiedla miest· wyborców odwołania rozpo- z pierwszymi miesiącami 1954 przybyli na targi of1cialm 

S·zwecjł kamowego w itolicy USA rz_ądzenia o mobilizacji rezer- roku - iz.większył się o 35 przedstawiciele. Przeszlo »O 
W zbudowanego przez Stowarzy~ I wistów 1 nleprretrzymywama I proc., zaś wartOOć eksportu krajów wystawiło różne arty. 

37eme. Delegacia ratiziecka w szeregach armii żołnierzy Zachodu do tychże krajów kuły powszechnego użytku, w 

na gran1cy 
egipsko- izraelskieł 

LONDYN, 4. 9, , 

Agencja Reutera dontsi z 
delegacja Jerozolimy, że przewodniczą~ 

31 sierpnie radi;lecka dele-

1 

zwiPd'tiłAbY następnie· szereg , podlegających demobiliz.acji. wzro&ła o 9 proc. tym - firmy 25 krajów kapi-
gacja rządowa z ministrem mi<•st amerykań~k!ch. ' Żądają oni również natych- I ------------------------
handlu zagranicznego I. G. j w piśmie do ambasady miastowego zwołania posie-

1 ;f"ęab::()=eb~~ga~~~ęś~d~ł:_ I ;;;~:n,'!as~~~!ztoru~~pa~~!: ~~~~~l. ~~~~r r~~~°"%ie ~~f:- Jueosłow1•an' ska cy komisji rozejmowej ONZ, 

g0Spodarcza generał Burns z.wrócił się do 

! 
rządu pań.~twa Izrael I rządu 

legacjl zwiedziła zakłady ment Stanu USA, Krajowe formował nawet o swych o· 
elektrr>technicz.ne ASEA, po- 5tnn.rzyszenle Budowni..!twa statnich pO!lunięc!ach. 
została część zwiedziła stncz- M:e...-~kaniowego stwierdza m. Na Jednym z paryskich 
nię „Llndholmen", w której in.: dworców ko!eiowych rozegra-
m. in. budowane są trawlery .. Przedstawiciele naszego la się 2 bm. charAklerystycz- Opus·c·11a zw·aqzek· Rudzi·eck·i egipskiego z apelem o natych-

. miastowe zaprzestanie działań 
na zamówienie radzieckie. przemysłu uważają od dawna, na scena. 2 tys. rezerwistów, 

1 września członknwte de- że swobodna wymiana myśli 1 nie licząc się z obecnością sil· 
legacji z:wiedzl11 stocznię w informacji między narodami nych oddziałów policyjnych -

W dniu 4 września, po dwuty1odn!owym pobycie w I wojennych na granicy egipsko„ 
Zwi11zku Radzieckim, odleciała aamolotem 1 KUowa do .Ju· izraelskiej w rejonie Gaza 
gosławii delegacja gospodarcza Federacyjnej Ludowet Re- . . ' 
publiki Jugosławii z wiceprzewodnicz11cym Związkowe.i Ra• Jak wiadomo, od dwoch ty. Udd Ila to · jest naJ'lepszym sposobem o- głośno protesowało przeciwko 

eva oraz a cznię „Erik- powolamu Ich pod broń. Ml· sberg". siągnięcia wzajemnego poro-
zumienia 1 zawarcia przyjaźni. mo I~ ośW1adczono Im oflcjal­

dy Wykonawczej s. Vukmanovicem-Temp0 na czele. godni w rejonie tym doszło do 
licinych star6 zbrojnych mi'=4 
dzy wojskamJ egipskimi a 
izraelskimi. Rządy obu państw 
odpowiedziały. że zastosuj' 
~lę do apelu generała Burnsa 
I że będą przestrzegały warun., 
ków rozejmu, 

Nowa prowokacja 
agent6w 

Ngo Dinh Diem a 

Dzialając w tym duchu pow!- nie, że jadą do Niemiec Na lotnisku w Kijowie go§ci 
talibyśmy z zadowoleniem zachodnich. rezerwiści wyra- Władze Honakongu jugosłowiańskich żegnali: p1er-
grupę przedstawicieli radziec· żali obawy, Iż moR,ą znAleźć 6 wszy zastępca przewodniczą-
kiego budownictwa mieszka- się w Maroku lub Algen.e. z· qdaJ·q wydani· a cego Rady Ministrów Ukralń· 
niowego w składzie 6 osób, Robotnicy fabryki samocho- sklej SRR M. s. Greczucha, 
któr p_,,był b 1 r· · I dów Chausson pod Paryżem h minister Spraw Zagranicz-a .~, a y z n eo 1cia - podpisali petycJ"', _ której sprawcy zamac U ną wizytą do Stanów Zjedna- " - nych USRR L. F. Pałam11r· 
czonych. domagają się wycofania z A· na SOID0101 czuk, minister Oświaty USRR 

w czasie wizyty umożliwili· fryki Północnej wysłanych G. P. Plnczuk, minister Prze· 
byśmy delegacji radzieckiej tam ostatnio oddziałów woJ- i „Kashmir Princess" mysłu Terenowego USRR P. 
zapoznanie się z nowowybu- skowyr.h. Petycja została wy-1' Koredpondent Agencji Reu· F. Gricenko I wyżsi urzędnicy 
dowanyml domami wszelkich słana do premiera E. Faure'a. tera donosi i. Hnngkcmgu, że Ministerstwa Spraw Zagrani-
typów oraz z metodami proje- Podobną petycję podpisali I tamteisze władze zwróciły su: cznycb USRR. 
ktowania I budownictwa sto- robotnicy zakładów samocho- • do kliki c7.angkalszekowskiei z S. Vuknamovic-Tempo wy-

/ 

Polski ł Dziennik żo!nłe· 
rza" bardzo zaprasza na 
otwarcie sezonu powaka­
cyjnego w kabarecie pro­
wadzonym przez 1anae11J· 
nego dziennikarza. Wustq• 
pi tu lpitwaczk.a, Danuta 
Kare!! ł aknypek, Adam 
Gipcy, .o cygańskim wy· 
glqdzie ł temperamencie". 
Dziennik dodaje, że wla· 
śdciel, którego „dole l nte­
dole życia uchodźczego 
zmusily przez pewien czas 
do pracy w jednej z kon­
tynentatn11ch restauracji 
Londynu, naucz11l się tam 
przygotowywać zakq1ki. 
Na otwarcie swego kabare· 
tu postanowlt własnoręcz­
nie przyrzc.tdztć kanapki z 
kawiorem ;ako dodatkcJWfł, 
obok pant Danuty, atrak­
cję swego klubu". 

Spolecreństwo Niemieckiej 
Republiki Federalnej zna do­
skonale radziecki punkt wl­
dwnla w kwestii rozwiąz:ania 
problemu niemieck'ego Wielu 
działaczy społecznych musi go­
dzić się z tym. że radzieckie 
stanowisko w tel spraw:e u­
względnia realne fakty. Coraz 
większym po-parciem cieszą 
się w Republice Federalnej 
propozycje Związku Radzie­
ckiego utworzen!a w Europie 
systemu bezpieczeństwa zbio­
rowego, co umożllw:loby zjed­
noczoole Niemiec. ChaMlkte· 
rystyCUiy jest pod tym wz~le-

Jak donosi Wietnamska A• 
gencja Informacyjna, 29 sierp. 
nia 60 uzbrojonych · agentó9J 
Ngo Dinh D!ema wtargnęło do 
strefy · zdemi htary7.owanej I 
napadło na wieś Kam-Fo. 
Wielu mieszkańców wioski 2p.. 
stało ograbionych I pobitych. 
Agenci Ngo O;nh D1t'ma upro­
w11dzi11 5 b. uczestników ru· 
chu oporu. 

sowanyml w naszym kraju. dowych ttenault, r żądaniem wydania n1ejakle1!,0 głosił krótkie przemówienie 
Budowniczowie amerykańscy Zarząd Zwląt.!tu Kobiet I Cwu Tse-mJnge, który był za. pożegnalne, w którym oświad-
z zadowoleniem powitają Francuskich wystosował do trudnlony ua lotnisku w czyi m. ;n_: 
możność przedygkutowania z r7..ądu pismo, w którym pod- ' Hnngkonau w charaktene Wy)eżdżając chciałbym pod.­
waszymi rodakami naszych kre§la, te setki tysJęcy t'ódzln \ ~pr1..ątacza I 18 maja br. uciekł kreślił:, że rokowani.a nasze to­
metod t techniki pracy. Po- \ francuskich dnm11gaJą się na· j 2 Hongkl>ngu na Ta1wan. czyly się w duchu ~najemne­
nadto chętnie pokażemy wa- tychmiastowego polo?.enia przedstaw1c1el władz bez· go zrozumienia. Wyniki ~eh 
szeJ delgacj1 .d:o:łałalność na- j kre~u dw1ł11nlom wojennym w pirczeń~twa w Hongkongu A. rokowań umożliwią zacie§n'e­
szego pr?.emyi;tu drzewnego,,. Alger?..e I Maroku, powrotu c Maxwell ośw!adczyl że nle współpracy gospodarcze1 I 
cementowe~o Itp. oraz rabry- minierzy francuskich oraz u- śiedz;two wvkazalo nrezbic1e, n\e tylko gospodarczej między 

MOSKWA. Pny W1p6ludtlale -
du Zwlą•ł• r-.r•• C•-~ I 
~n'f\.G \ C:1.et"łl ..... o f'6'bl,i1c.o 1SIA 
odbylD ·~ repatriDCjD •• Zwiądrv li• 
dzi•cldogo 36-..-J frvpy ..,,.,.... 
leli fopoń„l<h . uoolnlonych l "'-1loil, 

Kobietom 

Obywalel• 1-ńtcy 1ottłlll *'­
"' do p<>nu Nachodlla, 1 kl6Nt• -
t pn•dstc·#ic:ielami lopońskiego ez.,. 
\OoMgo Krzyła odplynęU do kraju .,. 
pokladW ,totku „Hok~tomuru"1 

PancJwie z „Dzłenntka 
Polskiego ł Dziennika Zol· 
nierza" zawsze sl11nę!1 z 
tego, że są ludźmi bardzo 
ktilturalnymł. Gdyb11 Ludź­
mi kulturalnymi nie bylt, 
to napisaliby na pewno o 
wvstępacli pani Danut:i ja­
ko dodatkowej, obok ka· 
napek z kawiorem, a trak· 
cji kabaretu.~ 

dem artykuł Hermanna Rau­
schninga, zamietm:zony 27 
sierpnia na lamach ,.Rhei· 
nisch-Westfael!sche Nachr!ch· 
ten", który krytykuje ostro 
układy paryskie 1 plany wcią­
gnięcia Niemiec do zachod­
nich bloków militarnych 

peruwiańskim 
~!„ produkuiące domy składa- regulowan111 problemu Alryki i.i Czou Ts~-mrng pełniąc w Jugosławią a ZSRR. 

• Półnoenel w drodze mkowań dnlu l I kwietnia br. służbę Związek Radz\ecld przy· I !"OWY J011K. I'* dotlMI • w_,... 
tonu korespondent ogancjl United 
Pr4'H, minister Sprowiedliwoid USA, 
Herberl łlrowneA ełwiaduyl I wn• 
śnia ie do ministerstwa wpłr.,..to wie­
le ;ałolefl M stanu Mlsstsipi I ti. 
l\fth okręgów. AutenY o!Larg p;.1q • 
po1bawieniu Munyniiw ,rą-atn9u)q• 
cych Im praw Wyborczych w c1osf• 
„,1~pr1ych wyb<>rów gube.-.. ""' 

Czaszka pracuje 
Od spraw artyst11cmo­

gastronomicznych dziermik 
przechodzi do naiważn\ej­
~zych zagadniei\ mięct111na-

. rodowych, I rzuca nieco 
światLa na dokonywaną 
przez Związek Rud?lerkl 
demobilizację 640.000 żol­
nierz11. Otóż, wbrew tt'zcJm 
lansowanym nawet p>zez 
polit1Jków I prasę zachod­
nią, krok ten na leży oce• 
nić jako posunięcie„. arcy• 
wojenne. Kroku tego nie 
należy bowiem „!ekcewa· 
żyć le względów gospodar· 
czych. a mianowicie chęci 
zyskania rąk do pracy w 
ciężkim przemyś!e ł TJlni· 
ctwie sowieckim" .•• 

Dz:lenn!k „Deutsche Vołke­
zeitung" dochodzi do wniosku, 
ie zadanie Niemieckiej Repu­
bliki Federalnej - Jeśli prag­
nie ona przyczynić się do zjed­
noczenia Niemiec poprzez roz­
ładowanie napięcia - polega 
w chwili obecnej przede wszv­
stklm na tym, by nawiąza~ 
normalne stosunki ze Związ­
kiem Radzieckim. 

W naw:ązaniu stosurików 
politycznvch. handlowvch i 

1kulturalnych między ZSRR I 
ł NRF - pisze w ukończeniu 

Aleksandrow - zaintere$OWa· 
ne są sze-rokle WArshvv naro­
du niemieclde110. Dziennik 
„Indui::triekurler" dopatruje 
się poz.vtv\vnego znaczenia wv 
jazdu Ademiuera do Związku 

przyznano 

p.rawo wyborcze 
NOWY JORK, ł. 9. 

Korespondent agencji As• 

Z londyńskiej konferencji 
w sprawie wscbo<lnie( strefy 

Morza Śródziemnego i Cypru sociated Press donosi a LlmY 
(stolica Peru), że ł bm Wyt• 
sza Izba Ke>ngresu Republik.I 
Peruwiańskiej zatwierdziła W Londyn!~ t~ą się rokowania młnbtrów Spraw Zagra. 
projekt ustawy 0 przyz.nanlu nlcz.nych W. Brytanii, Grecji, TurtJJI w Cf'łu roJ.patrienła 
kobietom praw wyborceych problemów politycznycb ł wojskowych dolyc7.ąc·ych ""schod• 
na równi z mężc.z:yznaml. niej strefy Morza Sród11:lemoe10 z wyspą Cypr włącznie. 

Zgodnle z nową ustaw", W toku rokowań mtnl•ter W1enla może być zapnw1edztą 
prawo ucze~tmczenla w wybn- . Spraw Zagranicznych Turcji, nowej .polityki Labour Party 
rach do Kongresu przysługu· j Zorlu, odrzur1I pn•fJ-•1.wję w sprawie Cypru. 
ie koh1etom - mt:żAtkom, któ· 1 greckiego ministra Spraw Ze. Noel.Baker podkreślil mia-
re ukońc1.yły 18 lat, zaś n1ei.a- gramcznych1 Stephano{loulosa, nowlcle, że podstawową zasa· 

1 mężnym od 21 łat. w której nalegał on, by lud„ dą Wspólnoty Brytyjskiej Jest 
Dotychczas kobiety w P«'ru nuścr Cypru przvznane zn~tało przyznawanie ludorP kolonia!· I 

miały jedynie prawo glo11owal' prawo do samostanowienia z nym _ w miarę Ich rozwoiu 
w wyborach samorządowych. tym Jednak, te w wypadku - prawa posiadania własnego 

przyłączenia się Cypru do rządu, a następnie prawa do 

Echa rokowań 
Grecji, na wyspie tej pozosta. samostanowienia. „Naszym 
nie brytyjska władza woJsk<r zdaniem - poW1edział on -
wa. Mln. Zorlu oświadczył, iż Cypr nie pAwmien stanowi!! 
Cypr powinien potostać nadal wyjątku. Pragniemy, aby nad. 
kolonią brytyjską dodając: sżedł czas, kiedy Cypr będzie 
„Gdyby była mowa o przej. mia/ swobodę decydowania o 
śclu wyspy w Inne ręce, po- swej przyszłości", japońsko-amerykańskich winna ona być przył<1czona do 

na lotnisku um\eśc1ł bombę szedł nam z pomocą, udziela- 1 
zegamwą w skrzydle samolo- jąc znacznych kredytów, co I 
tu ,.Kashm1r Princess" I spo- ułatwi nam rozwiazanie na­
wodowal katastrofę teiio sa- szych problemńw ekonom1cz­
mole>tu, lecące~o do Bandun· nych, zwłaszcza poz.woli 
gu. Jak wiadomo, w kata.!tro- zwiE:kszyć produkcję rolną. 
tie tej zgmąl personel tech• Tym samym Związek Radz1e­
mczny delegacji chińskiej o- cki ułatwi Jugosławii roisze­
raz. kilku dz1enn1karzy, wśród rzenie stosunków gospodar· 
nich dzienn karz polski - Je- ezych z innymi krajami. 
remi Starec. Reasumując chciałbym 

W nocie do kliki czangkat- stwierdzić że nasze stosunki 
szekowskiej władze H·>n~kon· z ZSRR ~ogą służyć Za przy­
gu żądają wydania Czou l~e- kład konstruktywnej współ­
mrnga w celu postawienia iio I pr11cy między narodami. ktńra 
przed sądem za popelmoną przyczyni się do utrwalenia 
zbrodnię. pokoju na całym świecie. 

Powiatowa Wystawa Rolnicza 
w Rawie 1\1azowieckie.i 

(Dokończenie ze str. 1) 

Rawskiej otrzymał nagrodę 
w wysokości 700 z/. Nagrody 
plenięzne otrzymali równie~ 
St. Włostowskl z Przewodowic 

l Paweł Dudek z Julianowa. 
Dyplomy uznania wręczono 

Julianowi Szadk0Wsk1emu, 
Wł. Męcinie, T, Sadowskiemu, 
spóldzieln1 w Bla/ej Raw-
ikiej, w Paprotni I łn. Po ur<r 

nu. 

lrownell ołwladttił, łe u• ,,._.... 
rr<i1 okręgach nie dano Murzynoftl k­
t~k wybor<IYCh w tych wypCMll<och, gdy 
nłe mogli orM odpowiech:i~ć nłł s.z•r• 
n.e 1wiq1onych i wyborami, a byc mo­
i• betpra.wnie 1ada1tych pytań". 

„Jn "'l"'lko 1 peoiDdonych lnf...­
cJi - 1twierd1il Brownell - w tnnpch 
okręgach kortkł wybOTCJ•, rłołone pn•• 
Munyn6w, nie byty p,....depocle!>nle w 
ogole lictone. Zdonai. 1i4 toki• ...,. 
podki n.ie-iopu11uonla Mun„nól4 do 
lołtaló• wyborc1~h". Minister tOfl'IG• 
etyl, li lakl:J powył11e 1os1Gnq 1IMMI• 
„ •. 

NOWV 1011.lt. lali pedajo trgoclr>llr 
SusinelS Wee\c". Jtaiwłttłln1 O·.,,..,.. 

·~ński Koncern samochodowy „General 
Moton„ wrcfal 1wym •uro~JA:łm 
pnedst1JWiclc!om po\.eceftłe wznowłenia 
pnerwanych od kilku lat konlolotów 
l>andlowych 1 luojClłlli Eur091 wschad. 
niej. 

Zdania to trafia nam tD 
pelni do przekonania. Tyt­
~o Lui:lzie, którzy cho„ujq 
na brak logiki mogą twler• 
dzić, że demobilizacja je&t 
pokojowym krokiem. Na· 
tomiast ludzie, których ce• 
chuje· niezawodna logika, 
wiedzą dobrze, że droga do 
polcóju prowadzi przez 
przesuwanie pracowntlców 
przemyslu I rotntctwa do.~ 
armii. Czaszka pracuje/ 

Jak podaje Japońska a1rencja „Kłodo Cusln", prasa japoń· 
ska jest na ogół rozczarowana wynikami rokowań Japońsko• 
amerykańskich w Waszyngtonie. Dzienniki stwierdzaJit. że 
Stany Zjednoczone „nie poszły na tadne ustępstwa wobec 

Turcji". \ 
Rokowania t.ostaly przerwa. 

ne do dnia 6 bm. Jak zaznacza 
Agencja Reutera, przerwę tę 
spowódowal fakt, Iż ministro­
wie nie zdoła Il uzgodnić 
swych o!!lnll w sprawie Cypru 
i zamierzają przeprowadzić w 
tym czasie nleoflcJalne rozmo.. 
wy przy drzwiach zamknię­

W PGR Błonie 
czystościach dożynkowych ze-­
brana publfczność pny dźw1ę. 
kach orkiestry prz~zla na 
Plac Zamkowy, eby zwiedzić 
Powiatową Wvstawo: Rolniczą, 

której otwarcia dolmnał tow. 

NOWY JORK. Na 1achodnl111 .,..,... 
tu Slcsnow Z!odnauonyd1 panui'l od 
kilku d•I nie1wyłcl• silne upały. Te.,. 
peral:Llra si4g~ 38-40 1topni C•t11ju11a. 
"tł dniu 3 wneiftie w ttonl• Kalifornia 
tmarlo wllulek pOl'Qienla llone«M110 
V' os6b, 

Japouil". 

Di;iennik „Jomlurl" pisze, że 
chociaż po przeczytaniu opu­
blikowanego po zakończeniu 
rokowań wspólnego komuni­
katu odnieść można wrażenie, 
iż zostaly one uwieńczone 

Traqiczne skutki rasizmu w USA 

1'-letni c·hłopiec 
- ofiarq linczu 

Tysiące M11rzyn6w odwiedziło dom pogrzeboW! w Chicago, 
w którym ,vystawlone zostały zwłoki 15-ldnlego Murzyna 
Emmetla Tilla. Chlopca zamordowali dwaj biali: Roy Bry­
ant I jego brat przyrod,ni Milam, ponieważ ośmlelll się „za­
gwizdać na białą kobietę". Oprawcy wyciągnęli Emmctta 
Tllla • •Jomu wuja mieszkającego w pobliżu Money (stan 
l\UssisiJ>I), bestialsko go pobili, a następnie zamordowali 
wystrzałem w glowę t ciało wrzucili do nckL 

Jemnie na miejscu. Zwłoki 
zostały jednak przewiezione 
do Chicago. Matka chlopc-a 
zażądała wystawienia ich na 
widok publiczny. 

Kiedy c:oraz większe tłumy 
zaczęły nadciągać do domu 
pogrzebowego. policja z.atar~­
sowała ulicę, by „zaprowadzić 

sukcesem, jednakże rado~ z 
tego powodu byłaby przed· 
wczesna, ponieważ wszystkie 
główne punkty porozumienia 
uwarunkowane są różnymi 
klauzulami. 

Rozgłośni.a japońska dono!ll, 
że zarówno lewicowa japoń­
ska partia socjalistyczna, jak 

i prawicowa krytykują wyni­
ki rokowań jaipońsko - ame­
rykańskich. · Przedstawiciele 
lewicowej partii socjalistycz­
nej oświadczają, te mimo iż 

po konferencji itenewsklej 
świat zmierza do osłabienia 
napięcia międzynarodowego, 

podczas rokowań japońsko • 
amerykańskich mówiono o 
zwiększeniu liczebności· aił 
zbrojnych Japonii. 

tych. 
W związku z rokowaniami 

londyńskimi wielu działaczy 
społecznych na Cyprze pro­
testuje przeciwko próbom 
rozstrzygnięcia przyszłości tej 
wyspy bez udziału . ludno­
ści Cypru I bez liczenia slę 
z jej wolą. 

• • • Członek brytyjskiej tzby 
Gmin z ramienia Labour Par· 
ty, F. Noel-Baker poruszył w 
przemówieniu wygłoszonym w 
swym okręgu wyborczym 
sprawę Cypru I toczących się 
obecnie w Londynie rokowań 
nad przyszłnścią tel wy!lpy. 
Kola polityczne w Londvnle 
uważalą. Iż treść tego przemó-

.-------------------!·------------~ I 
W dniu 1. IX. 1955 r. zmarł 

Tow. Józef Drozdalskl 
ur. 1898 r. - byty członek KPP, PPR I PZPR. 

Wysunięte przeciwko chłop­
cu oskarżen ie okazało się zu­
pełnie bez,podstawne, ponie­
waż nie tyl)rn nie potrafił on 
gwizdać, ale nawet ~ówi.ć 
normalnie. Od dzieciństwa 
Emm€lt Till Ją1;.al się. Bez­
podstawny wrzut poslużyl 
jako pretekst do wykłnama 
linczu. 
Władze terenowe w Green­

wood robiły duże trudności w 
wydaniu zwłok chłopoa. któ­
re z.arn1erzialy pochować: pot.a-

porządel;t". I 

Pogrzeb odbędzie się w dniu 5. IX. 1955 r. o godz. 17 
z domu przedpogrzebowego na Cmentarzu Komunal­
nym na Dołach. 

Cześć Jego pamięci! 
GRONO TOWARZYSZY. Agencja UP podaje, te prze· 1· 

ciwko sprawcom zbrodni ml 

być wytoczone śledztwo. a.-----------m!'.1------·-----
• 

- przed 
(Dokończenie ze str. 1) 

orki z przedpłui.k.iem wynos! 
tylko 2,30 ha. 

Po sprawdzeniu · jakości I 
zrruerzeniu głębokości orek 
Ratajski udziela kilku uwag 
traktorzystom i spieszy na po­
le nr 7, gdzie Edmund Micha­
lak na swym „Ursusie" rów­
nieź prowadzi orki pod zasie­
wy. tego dnia Ratajski po­
.szedł jeszcze sprawdzić prze­
bieg bronowania pola, n.a któ­
rym zasiana będzie p9zenica. 
Bronisław Wrzesiński I Mie­
czysław Bęben bronowanie 
wykonują należycie. 

• Ratajski wrócił z pola u· 
śmiechn!ęty i zadowolony. 

• • • 
Akcja przygotowywania pól 

pod zasiewy jesienne przebie­
ga w PGR Błonie dosyć spra­
wnie. Pod żyto zaorano już 
40 ha. Przygotowuje się rów­
nież pola pod zasiew pszeni· 
cy. Siew rzepaku o?-imego na 
IO ha zakończono już w dniu 
20 sierpnia. Ogółem pod za­
siewy jesienne trzeba tam 
przygotować 104 ha 7.ieml. 

Siewy · ro:11poczną się około 
10 wrześni.a. W tym roku, po­

, dobnie jak w ubiegłym, zasto­
suje slę siew krzyżowy: żyta 

• • s1ewam1 
na 20 ha I pszenicy na 19 ha. Gębicz. 
W PGR Błonie przekonano 
się, że siew krzyżowy zwięk· Mieni się od plansz, wykre-
sza plony. Przecież pszenicy sów I strojów ludowych plac 
zebrano po 3 kwint.ale z 1 ha 
więcei niż przy siewie rzędo­
wym. 

Obecnie uiłoga PGR Błonte 
kończy ostatnie przygotowa­
nia do akcji siewnej. W ma· 
gazynle pod kierunkiem Jana 
Wożniaka układa się i selek· 
cjonuje przydzielonP. nawozy 
sztuczne. Przygotowano już 
starann!e 1 oczyszczono ziarno 
siewne. 

wystawowy. Plansze ukazują 
osiągnięcia raw•ko-mazuw1e. 
ckiej wsi na odcinku rozwoju 
szkolnictwa, 1łużby zdrowia, 
melioracji, spóld7.1elcz11ścl pro­
du!{cyjnej Itp. Widzimy rńw-

nież barwne plansze-kioski, 
stoiska z wyrob&ml metal<>­
wyml, artykułami ~ospodar-

stwa domowego, materiałami, 

obuwiem. 

Spółdzielcy r Wllkowtc po-
kazali na wys1aw1e dorodne 
maciory. PGR Duchowizna 
oraz chłn,p1 W. KowalczyK z 

I w tym roku nie zapom• 
n;ano o sąsiadach, chłopach 
gmipodarujących indywidual­
nie. Kierownictwo PGR prze­
znaczyło n.a sąsiedzką wymia­
nę 100 q pszenicy i 200 q żyta 
Wysoko kwalifikowane ziarno Gortatowic, G. Malek I C. Ma· 
siewne podniesie plony w go- rlańskl i Czerniewic również 
spodarstwach chłopskich. przysłall na wystawę naJh~v-

Dz:lt:ki ofiarnej pracy i przy- sze okaą trzod) chlewne). Jll­
kładowl, jaki dają członkowie 
partii : brygadzista !>Olowy _ zef Gradowski i Olszowe1 Wo-

TAIPEH. Pada)q<• „-10 - Tai. 
wonie ulewne deutze spowo..iowołt 
pawOdł, klbra pozbowlło dachu nod 
glową ponad I.OOO rodrin, P-ódł 
przerwała komutMłlacJ4 kolejowQ w kii· 
k'udiiesięclu mie;scach. Znacrtte obna­
ry południowego Tolwanu 1najduJq s14 
pod wodq. W we.brDn1th woclcich czeli 
tglnęlo 13 osób. 

PARY!. llgentJD Fra11te l'rosM eopl. 
&uje nlecod>lenny wypadek, joki ,.Yda­
nył sl41 na granlcr audriac.ko-jugosfo.. 
w1oń1kiej. Kupi«: monachijski Schwon. 
klÓ'l prze]echal nłe!'"llalnle granic• 
Niemiec 1ochodnlch 1 Austriq, a na-
1t~pn~ u1llowaa pnebocryć granic• 
allstrioclco • jugosłowioris•q, 1acnrmont 
z:os,tał pnei. }ugost•wlańskq tni gtQ. 
n1cznq. Sc.hwan po1łodał " nnm ;a­
mochoch.\e u1farłri, pióra wlec1M itd. 
wortośd 7 milionów nyUnoó•. JContra­
bcmdl'.i1ta iatnymanr prtel lugos'o­
wlańskq strdł g1anictną uciekł 1• swe­
go 1•mochodu na 1tronę austriac\q I 
ooproslł o a'lyl s.twłerd'lajqc., ie tołrl.,.. 
rtanr zosiat pne1 stroiników ju;os.ło­
w;o•bklch 1• „w1ględÓ# polityc1nych". 
Wlddte austrłacki• anndowoty Schwor. 
to ł akonfislcowały K1mochód wroa a 
colq kontrabandą; 

LONDYN. Pni.., angielska ływo Ila. 
Tentuje komunikat Mlnlsteutwa Finan. 
sOw, stwierdzający, i• rezerwy złolo ł 
dolot6w Wielkiej Brytanii 1mnie1•ajq 
,;~ tJtł•mołyctnle I 1padly w łłerpnlu 
Or. o 97 milionów dolarOw, 

Michał Ratajski, traktorzyści h wy•taw1ł ow,es, ktńrego te. 
W b t " „Manchester Guatdlon" pls1e, te - Jarosiński, alczak ro o - brał 4f> q l hektara. Du pó„ne- unn;e1„..,i., llę rezerw złota I dola-

nlcy - Wrzesiński I Bęben - go wieczora chłopi oglądali ró• wywołało glębol<le zanlepokoJenl• 
darstwo w Błoniu z.aw•ze -141 handlowych I llnon•-rch. S~adell gO»PO . l wystaW(l, podzlwla lt tlydło ro- ten osłabi Jesict• bardziej poz,cJ• 

kroczy w cwlówce gospo· 1 
d

o.•ctw zes~~>u PGR. gate, okazy kukurvdzy wyso- I lenta anglolskego IG gronlcq I -- ~ vv> \ la niewątpliwie dainy spadek liunu 
kości 8 I pól metra ttd, ~ funta w •to•unliu do dolani, a. 



B września 1955 r. (nr 211) GŁOS ROBOTNICzy STR. I 

-- ROZMAWIAMY O KOSZTACH, ........ ~, .... ,,~ 
' 

Czy znasz Szczygielskiego? 
- Masz pewnie na myśli zakładzie. Jak wiesz, prze· - U nas to jest dOoSyć tru· 

naszego kosztowca? mysł wełniany nie wykonał dne. Ciągle prosimy Central-
- Tak. Co sądzisz o nim? planu akumulacji i:a półro· ny Zarząd, żeby nam po-
- Hm, porządny ci:łowiek. cze. Niedobór wynosi ponad mógł. Powiadają, że zespół 

Oddany fabryce. Pracuje u 100 mln. złotych. Nie będę ci organizacyjny, który się tym 
nas już parę lat. Pilny w tłum.a.czy!, ja.ka to strata dla zajmuje, nie „rozerwie się". 
robocie. Społecznie nie u- gospodarki narodowE!j. Wiesz - I co. Nic nie robkle? 
dzieia się. to z teorii. Zresztą podam Macie przec;e:i; instrukcję i 

- Mówtsz, jak kiepski liczby, które mogą ci się zarządzenia. Przecież tych 
personalnik, a nie jak sekre- przydać. O, już mam. Ni~-0- kilku ludzi z zespołu nie da 
tari:. Ja się pytam, co ty, bór tkanin na rynek we- rady. A czy w ogóle jeoteś 
kierown;ik poli.tycmy z.akia· wnętrz.ny za I półrocze wy- przekonany, że nie można 
du, sądzisz o Szczygielskim. niósł 340 tys, metrów. Chcesz prowad2lić u was raz.Liczeń 
- Dlaczego mfłłe o to py· zapisać?.... 340 tys. metrów. według instrukcji? 
tasz? Ja go naprawdę mało Mam jeszcze Jedną lic.:bi:. - Skąd, nie mogi: być 
znam. Po prostu nie ma· Nie wykonano planów spr:l'e- przekonany„. Nie ba.rdzo 
my ze sobą aunktów stycz- daży. Wartość i:apa.sów tka- wiem o co tam chodzi. 
nych. nin gotowych na koniec pół· - Hm, wielu rzeczy nie 

To nie są sprawy błahe 
- Właśnie o tych punk· roci:a wzrosła o 80 mln. zł w wiesz i to bardzo ważnych. 

tach styci:nych chcę z tobą porównaniu z początkiem Skoto 82 proc. kosztów wla­
pog.adać. Zaraz ci wyjaśnię. roku. snych w „wełnie" przypada 
dlaczego? Słyszałem twoją - Wiem o niewykonaniu na surowiec, to doprawdy 
wypowiedź. na ostatniej na- planów sprzedaży. Centralny trzeba, abyś wiedział, jak 
radzie. Wnioskuję z niej, Zarząd Hurtu Tekstylnego zaostrzyć reżim oszczędzania 
że twoja znajomość z.aga- robi podobno różne „sztucz· surowca. Gdy wokół z.arzą· 
dnień obniżki jest niedosta· ki", żeby nie odbierać towa· dzeń o rozliczeniach surowca 
tec1l!la. Operowałeś ogólni- ru, bo mu się nie mieści w nie będzie roboty politycznej, 
kami, mówiłeś, że są duże magazynach. to wątpię w dóbre wyniki Ważna i odpowiedzialna ro­

la w walce o rozwój i umoc­
nienie państwowych gospo· 
cfarstw rolnych przyp.acta w 
udziale rc>lnej radzie zakłado­
wej. Zadaniem rady zakłado­
wej w socjalistycznym go~­
darstwie jest wnikać we 
wszy9tkie 9prawy z.wiązane z 
gospodar&twem, I'Qmagać kie­
rownictwu w mobilizowaniu 
r:alog: do wydajnej pracy oraz 
w rozwiązywaniu najtru<'iniej­
ezych problemów. Przede 
wszystkim rada. z.akład<>wa w 
PGR powinna dbać o ciągłą 
poprawę warunków bytowo­
mieszkaniowych załogi. Jest 
to problem niez.miernie waż· 
lly. 

Był ta:lcl, okres w naszym 
PGR, że o tej sprawie zapo­
minaliśmy. Aby nie być goło­
•łownym, przytoczę kilka 
przykładów. Na terenie nasze-
10 PGR mieszkało 14 rodzin 
nie z.wiązanych z gospodar· 
1twert1. Zajmowali oni duże, su­
che izby. Ojcowie tych rodzin 
praoowalf w mieście. W tym 
czasie nasi prac~icy gniei:­
.dz.ili. a1ę w małych, wilgot­
nych Izbach. Np. oborowy 
Kwaśniewski z żoną 1 dwoj· 
g~em dzieci oraz kowa\ skrł,­
biranda miesizkali nad kuź­
nią, z której dym przedosta­
wał się całymj kłębami do 
lch lokali. Traktorzy~ta Kon­
stanty RycMik z. czworgiem 

· dEieci mieszkał w małej izdeb· 
ce nad pri:ewiewnym gara· 
i:em, Nie w lepszych warun· 
kach mieS'Lkall pracovroicy 
wwnowi. których zatrudnia· 
my w związku z tym, że upra• 
Wiamy 34 ha warzyw. 

A oto inny fakt. Mnie] wlt:· 
cej dwa lata temu ods-zedł z 
naszego PGR oborowy. Za· 
angaj'.C>waliśmy drugiego, któ· 
ry zapow\adal się nieżle. A\e 
cóż z tego, kiedy musiał 
wkrótce odejść, bo nie pr1tra· 
tiliśmy zapewnić mu mieszka, 
nia. Również wiehl sezono­
wych pracowników chcialQ się 
osiedlić na stale w naszym 
PGR, ale nie dysponowaliśmy 
mieS<Z.kaniami. 

Nie można powiedziet, aby 
pracownicy nasi • z powodu 
r:lych warunków mieszk•nio­
wych z.ałamywa\i się lub ocią. 
gali w pracy. Nie Pracowali 
ofiarnie, wykonywali swoje 
normy. Tracili. jednak coraz 

bardzlej zaufanie do klercrw­
nictwa, do nas. Przy każdej 
niemal okazji na zebraniu, w 
rozmowach indywidualnych 
eawSze w-ytykali nam brak 
troski o ich sprawy. To wła­
śnie zmusiło naszą organiz,a­
cję partyjną, radę zakładową 
i kierownictwo d-0 jak naj­
szybszego rozwiązania pro­
blemu mieszkaniowego w na­
szym gospodarstw1e. Nie będę 
.tu opisywał, jak do tego do­
srz.ło. Ważne jest to, że dla 
pracowników sezonowych wy­
budowaliśmy w bieżącym ro­
ku w ogrodzie ładny hotel na 
35 osób, wyposażony w to oo 
najniezbędniejsze: światło ele­
ktryczne, piece, kuchnie, me­
ble ibp. Sposród 14 wyżeJ wy­
mienionych rodzin, 1ł zm~tało 
przez Prezyrlium Rady Naro­
dowej m. Łodzi przesie­
dlonych, a do tych lokali 
wprowadziliśmy naszych pra­
c-0wników - Kwaśniew~kie­
go, Skrobirandę, Rychlika, 
Klimczaka, Zielińskiego i In­
nych. 

Trudno opisać, lak bardzo 
1>.mlenily się nastroje wśród 
robotników zarówno &taJych, 
jak i sei:onowych. I jak doda!· 
nio wpłynęło to na waost 
produkcji roślinnej i hodow­
lanej. Wystarczy powiedzie<:, 
i.e plan półroczny do&taw mle­
ka i:ootal pr~ekroczony o 33 
tys. litrów, plan odstawy tu· 
czu o 21 Sll:tuk, zaś roczny 
plan odchowu pro~ąt wyko­
naliśmy 2 nadwyi.ką już w I 
półroczu. 

Nie wszystkie jednak &pra­
wy doi;orowadi:iliśmy do koń­
ca. Zaniedbaliśmy remonty 
,l:>udynków mieszkalnych. 
Obiecaliśmy np. Józefowi 
Woźniakowi założyć podłogę, 
Kwaśniew::ikiemu - okna I 
drzwi, lecz do dziś nic w Lym 
kierunku nie zrobiliśmy. Nie 
wykonaliśmy także stołów do 
stołówki itp. 

Powie ktoś zapewne, te to 
są sprawy błahe, cz.y jednak 
naprawdę błahe? 

Nasza załoga, •to zdolna i 
ofiarna kadra mistrzów wy­
sokich urodzajów, umiejących 
kierować socjalistycznym go­
spodarstwem.. Dzięki temu na­
sze PGR Brus staje się z ro­
ku na rok coraz większą fa­
bryką zboża, m\E:sa, mleka, 
warzyw . .Aby byc WLorowym 
gosp:xlarS.twem, dawać wsi 
Indywidualnej przykład oo-

cjallstyornego go9podarowa­
nia, musimy nieustannie tro­
sw:i.yć si~ o załogę, o jej ~pra­
wy bytowe i kulturalne. 

MIECZYSLAW SOBCZAK 
przewodnlci:qcy rolnej rady oddllało­

wej w PGR Brus 

24 derpntd br. budownłczowłe Gorkowskiej Etektrownl 

Wodnej przegrodzitl koryto Wo!gi t zatopili wykop pod 
pierwszą śiuzą. 

NA ZDJĘCIU: budowniczowie elektrown.\ l zaproszeni 
goście przyglądają, się zatCLpianiu wykopu. 
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Przykład wykładowcy 
Jednym z najlepiej pracują­

cych zespołów szkolenia ideo­
logicznego w ZPDz im. Gła-
żewskiego jest zespól tow. 
Wiśniewskiej. Na zaję-

ciach prowadzonych przez 
tow. Wiśniewską nie ma .,że­
laznych dyskutantów", nie ma 
ludzi, powtarza1ących mecha· 
nicznie formułki i cytaty. Na 
zajęciach tych wytworzyła sii: 
taka atmosfera, że nie potrze­
ba ich sztucznie uaktualniać, 
„uterenawi.ać". Słuchacze sami 
potrafią nawiązywać do sw': 
jej pracy, do tego, co. dzieJe 
się w zakładzie, w kraiu _I na 
świecie. Zaczynają zab1erać 
głos w sprawach. które. daw· 
niej były dla nich „ziemią nie­
znaną", jak akumul9:1a, po. 
stęp techniczny, rozrachun~ 
gospodarczy. Na zajęcJ.Bch mo­
wią J o tym, co słychać w fa· 
bryce, na ulicy, w domu: o 
tym, co przynosi prawda zy· 
cia. 

Dlaczego w grupie, którą 

Polskie raki 
wędrujq 

za granicę 
Wielkim ui:nan1em u sma­

koszy zagranicznych-głó­
wnie francuskich, cieszą się 
1asz.e rakL 

W roku bieżącym w c1ą­

;:u lipca i s1erpn1a same 
tylko kota terene>we zrze­
sz.one w Pulsk1m Związ­
ku Wędkan.k1m dootar·czy· 
ly na eksport ponad IO t.on 
raków. Ponadto raków ne 
eksport dostarczają rów­
rneż państwowe gospodar­
stwa rolne. 
Największe łowiska raka 

znajdują się na terenie wo­
jewództw: białostockiego, 
kieleckiego I lubelskiego. 

prowadzi tow. Wiśniewska pa­
nuje atmosfera zrozumienia l 
chęci do nauki? Dlaczego wie­
lu z tych, którzy w nowym ro­
ku szkoleniowym zgłosili chęć 
brania udziału w i:ajęciach. 
prosiło sekretarza, tow. Zasa­
dę: - Dajcie mnie do grupy, 
w której uczy tow. Wiśniew­
ska! Te fakty chyba o czymś 
mówi!\. Nam Ilię wydaje, że 
tow. Wiśniewska zaskarbiła 
sobie zaufanie słuchaczy 
glównie dlatego, że mówi do 
nich prostym, zrozumiałym 
Językiem, że na ll8jęciach pro­
wadzonych przez nią nie ma 
nadmiaru formul, cytat. Dla· 
tego, że na zajęciach tych mó­
wi !lię wiele o sprawach bli· 
skich robotnikom. o zadaniach 
stojących przed załogą, o moż­
liwości.ach osiągania lepszych 
wyników w pracy - poprzez 
zwracanie bacznej uwagi na 
osu:zędn-0ść surowców i mate­
riałów pomocniczych. Dlatego, 
że dyskutuje S>ię nad przy­
czynami niewyikonania pla­
nów, nad możliwościami osią­
gania lepseycb wyników. Jed­
nym słowem, zajęcia prowa· 
dz.one przez tow. Wiśniewską 
nie są nudne. a to wiele zna· 
czy. Jest więc frekwencja na 
zajęciach, głos zabiera ją 
wszyscy, mówią nawet ci, któ­
rzy przez długi czas przysłu­
!jliiwali się jedynie temu, co 
mówili lnnL 

• • • 
O rganlzacja partyjna w Za· 
kładach im. Głażewskiego 

przygotowana Jest do rozpo­
częcia nowego roku szkolenia 
partyjnego znacznie lepiej niż 
w roku ubiegłym. Sekretarz 
podstawowej organizacii par­
tyjnej, tow. Zasada, troszczy 
się o sprawne przygotowanie 
roku szkolenia partyjnego, 
wiedząc, że dobra praca całej 
01ganizacji partyjnej zależy 
głównie od tego, czy jej ci.lon­
kowie będą się uczyć. 

W bieżącym roku szkole-
niem objęto 119 cztonków I 

ekonomik! przemysłu 1 koło 
studiowania Statutu PZPR. 
Kierując na poszczególne kur­
sy brano pod uwagę stop!eń 
p0Jitycznego wyszkolenia ro­
botnika oraz jego poziom O· 

gólny. 

Na kurs studlowanta Statu· 
tu PZPR skierowano zetem· 
powców 1 kandydatów partu 
- brak jednak na nim znów 
bezpartyjnych. 

... • • 
poprzez szkolenie poutycme 

organizacja partyjna w Z.a· 
kładach im. GłażewskJeJo W'!· 
chowała wielu aktywistów 
partyjnych, przyjęta w poczet 
kandydatów partii wielu pn.o­
dujących robotników. Elżbleta 
Węglarska. która w ubiegłym 
roku uczyła się na I roku 
sz.koly politycznej, przyjęta 

została do partll W bieżącym 

roku będzie &ię uczyła nadal, 
na Ii roku. W l1pcu I sierpniu 
przyjęto do parli! 19 robotni· 
ków. Przyjęto między innymi 
do partti również kilim uczest­
ników szkolenia zetempow· 
skiego. Fakty te świadczą o 
ciągle wzrastającym pmiomie 
uczestników szkolenia, świ.ad­

cz.ą o tym. że szkolenie przy­
gotowuje ich do wstąpienia do • 
partii.. 

Organizacja partyjna wy; 
chowała sobie wykładowców. 

Są to: farbiarz Józef Lewy, 
majster Weronika Cichoń, Jo· 
!anta Zyburtowicz oraz tow. 
Darnowska Wszyscy oni u­
kończyli kurs dla W'!kładow­
ców szkolenia partyjnego przy 
Ośrodku Sz.kolenta Partyjne­
go. 

Aby uniknąć trudności, na 

rezerwy, że w trzecim kwar· - Dość powierzchownie to twojego i:akladu. 
tale załoga zmobilizowała komentuje;;z. Jeśli i:ak1ad - Wątpisz? Częściowo 
się, że konferencja pa.rtyjno· wykona tkaninę zgodnie z masz rację. Nie wiem tylko, 
ekonomic2lila pomoże itd. pierwowzorem w przewidz1a- czy - gdy sekretarz zacznie 

- Jakże, przecież opero· nym terminie. to może do- wnikać w te sprawy - ro· 
wałem licZibarni, mówiłem o chodztć swej racji i sprawę bota polityczna nie rozt<l'J)i 
majstrach... Nieznajomoś()] wygra. CZHT ma prawo od- się w instrukcjach i zarz'ł· 
i:agadnień kosztów nie po- mówić odebrania towaru, gdy dzeniach. 
winieneś mi zari:ucać .. Skoń· te warunki nie są spelnione. - Ona się właśnie rozta· 
cz.ylem kurs w dzielnicy. Toteż przyczyn nlewykona- pia, gdy nie opiera się na 
Wiem, gdzie szukać rezerw. nla planu sprzedaży trzeba konkretnych problemach go· 
Jestem oalymi dniami w sa· szukać w zakładzie. Trz2ba spodarczych zakładu. Niernz 
lach produkcyjnych', przy produkować tylko to, co za. jedna liczba, ,eden fakt, le· 
biurku nie 5ied:ię. Ludzie od mówione, zgodnie z pierwo· piej zmobilizują ludzi, niż o­
produkcj~ dobrze wiedzą, wzorem, Warto tu z:wrócić U· gólnikowe przemówieni.a, że 
gdZlie jest mamotrawstwo. wagę na zatwierdzanie cen! trzeba walczyć o wykrywa­
Ty, widzę, patrzysz już na te warunków technologicznych. me rezerw. że należy zrno­
sprawy z wysoka, tak jak Nasz Centralny Zarząd miał bllizować się ltd. 
większość was w Central· dużo grzechów w tym zakre· - To jasne. Ale często 
nym Zarządi:i.e. sie. Sam przel>ieg z.atWier· ·właśnie brak mi takich mo-

- Nie masz całkowitej ra- dz.ania był przewlekły. Już blllzujących liczb i faktow. 
cjL Przyz.naj, że operowałeś jest poprawa. ale warto wie- Dostaję z księgowości kopie 
frazesamL Czytałem steno· dzieć, że niedolęstwo wyka· przeróżnych zestaWień, ale 
gram z narady, mogę tego zywały też i:aklady. Np. Za· przyznam cl się, nie na wie­
dowieść. No przypuśćmy, że kłady Konstantynowskie nie le ml się one przydają. 
znasz teorię kosztów, ale nie wykonały w jednym miesią- - Otóż to, bo nie widzi!1.z 
uIDJesz „przyłożyć" tej teo- cu planu tylko dlatego. że nie punktów stycw.ych z ko· 
rii do praktyki. N!e znam dostarczyty w terminie wzo· sztowcem. 
twojego zakładu. ale jut na rów tkanin do zatwierdzenia. - A prawda, pytałeś o 
podstawie tej wypowiedzi - Wiesz, ·nigdy nie lntere- niego. No cóż on mi może 
mogę stwierdzić, ee praca sowalem się, jak to u na>\! pomóc? 
polityci:na wokół obniż.kl wygląda. Trochę mi się to - Więcej niż sądzisz. 

kosztów kuleje. obiło o uszy. Jakieś tam pro- - Te zagadnienia, o któ-
- Już wiem, natknąłel się wadzone „targi" z Central- rycb mówiliśmy, nie dotyczą 

pewnie na Drożdża - in· nym Zarządem. Ale nie przecież jego pracy. 
struktora z dzielnicy. Pri:e· wiem, o co chodz.tlo. Trzeba - Mylisz się. W ogóle ty 
bija pnez ciebie iego opi· będzie spytać. l wielu spośród naszego &k· 
nia. - Pewnie, te powiniene§ tywu partyjnego n.ie (ioce· 

- Nie, Drożdta nie "Wi• dowiedi:ieć się. Druga spra· niacie ludzi z działu flnanso­
di:i.alem ... Ale skoro on po· wa, o której chcę ci parę wego. Nie przesadzę, jeśli po· 
twie~ moją opinię, to słĆl)N powiedzieć, to plan ga· wiem, że nie wle&z., co tam 

~ chyba mam rację. Wiem. że tunkowości. się w ogóle robi w dziale 
ł cl przykro sluc~ó moich u· - Zdaje się, że co do tego ksit:gowości. Jakie ci ludzie 

·wag. Ale musisz się jakoś będę się lepiej orientował. mają trudności. 
przełamać. Gatunkowość za półrocze by- - A owszem były sk&rgJ 

- Mów, pronę bardzo. ła „i:awalona". Obecny sy- n.a nich, że kootrolują każde 
- Widzi&, rozumienie stem premiowania tkaczy :za zapotrzebowanie na l}lateria· 

spraw z.akladu fest wtedy jakość dużo pomógł. Już roz- ły. 
głębokie. gdy się zna prnble- ładowaliśmy częściowo cero· - l .co ty na to? 
my szerzej, w skali całej ga- walnię. Są wszystkie możlJ. - B1urokra.tyczne nawyki. 
łęzi przemysłu I w skali wośc'i zrobienia planu w tym Utrudniają tylko produkcję. 
całej gospodark1 narodowej. kwart:ile. - Lepiej byś się nie pri:y. 
Wtedy łatwiej jest tłuma- - Upraszczasz sprawę. O- znawał, że tak oceniasz kon· 
czyć ludzlom, dlaczego tak czywiście, że premiowanie trolę z.a·potrzebowań na ma· 
sprawa wygląda, a nie ina- pomogło. Ale powinieneś pe- terialy. Wyszło zarządzenie 
czej. Poza tym. gdy patrzysz mięt.ac ... Zresztą czekaj, po- Centralnego Zarządu rąówią· 
na obniżkę kosztów, nie po- dam cl liczby. Otóż wedtug ce o tym, że wszelkie zamó­
wln1eneś się ogramci:ać do analiz, błędy dyskwalifiku- wlenla maJa być podplsywa­
z.najomości wycinków, fra- jące tkaniny do niższych g11- ne przez głównego ksfęgowe­
gmentów te1 ol>nlżki. A ty tunków wynikają w czter· go, ponadto każde zapotrze· 
to właśnie robisz. To· nie dziestu dwu procentach z bowanie jest kontrolowane 
wystarczy. Nie skleisz ca· nierówności przędzy. Anali- przez komórkę kosl;tów. To 
!ości, nie zrozumiesz, co jest za wykazata też, że wicie jest słuszne, bo chyba nie 
najważniejsze, gdzie zwró- bledów wynika ze zlej gospo- w:yobraża.sz sobie, !Je robiono 
cić główny kierunek ude· darki magazynowej. Miesza- niepotrzebnych wydatków 
nenia, gdy nie będziesz wte- nie różnych gatunków przę.o- wskutek braku kontroli. W 
dzlał. jak kształtuje się cały dzy w magazynach czy od· skal! całej branży wartość 
plan obmżki kosztów I wy- działach przygotowawczych, zbędnych zapasów mllteria· 
konanie całego planu. przędzalni 1 tkalni powoduje lowych hczyla dz1eslątki ml-

- To prawda, ale skąd ja błędy w tkaninach. lionó~._ A że w działach księ· 
mam znać problemy prze- _ u nas i:wróciliśmy U• gowosci bywają często ludzie 

Jak będziemy oh hodżić 
kandydatów partii. 34 zetem­
powców i 22 bezpartyjnych. 
Wydaje &ię. że zbyt mało bez. 
partyjnych będzie studiowało 
prbgram szkoły politycznej 
czy historię KPZR. Na plus 

jakie napotykano w ubiegłym 
roku. organizacja partyjna za­
troszezyła się o stały lokal dla 
przeprowadzani.a zajęć. Pro­
jektuje się również zorganl.Z()­
wanie biblioteczki, z któreJ 
mogliby korzystać uczestnicy 
szkolenia. 

mysłu wełnianego ze 5u:ze· wagę na oddziały przygoto· n1euświadomieni, nawet blu­
bla, że tak powiem - Cen• wawcze. Mieliśmy trudności rokract, to też wina podsta• 
tralnego Zarządu? Nawet, w zgrzeblarni. żle ostrzono wowych organizacji partyj• 
gdy .w. zakładzie Jest przed· obicia zgri:eblarskie w ogóle nyc~. Trze~a tych ludzi. bar· 
sUl w1c1el Centralnego Zarzą- ostrzenie 1 czyszczenie nie dzieJ przyciąga~ do. zycia, 
du'. to o ~kój sekretarza odbywały się według harmo· zaok~du, do produkcii. f 
„me zawadza nawet. Tak nogramu. Niewłaściwie stalo- HA.ŻET I . t . 'I t . I kia ................ , .... , .... .,. __ ,_, .... 1 Miesiąc Pogłębienia 

Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 
' Miesiąc Pogtębłenia Przy· kinia ł Nowe Złotno. Odczyty 

jnźn\ Polsko·Radzieckie1 ob· o radzieckich metodach odbę· 
chodzić będzie.my w bleżqcym dą się w gromadach Modrzew 
roku nieco wc.ześniej ntż w ia- t Łagiewniki. 

tac.h ub\egtych. ?o w dt11acn Ponadto w okresie Tygod· 
od 9- wne!nia do 9 paźd:1er- nia Miczurinowskiego zorga­
nika. W zw\(\zku z tym przv· nizowane zostaną spotkania z 
gotowania do obchodów ł im· uczestnikami wycieczek do 
prez, jakie odbędq się W •a· ZSRR, wystawy ksiqzki I pra· 
mach Miesiąca, sq już w pel• 

sy radzieckiej, wyśuaellane 
tłym toku Tegorocznv Mie• będq ftlmy radzieckie. 
•iąc. Pog!ębienia Przyjaźni 
Poisko·Rudzieckiej 2n\n111Jl}U· Dekndę pośwtęconq popu· 
rowany zostanie 8 wne3nia laryzac3i radzieckich metod 
capstrzykiem młodzieży >ZkoL- pracy za1nnuguruJe wi~czór 

nych kó! pnyjaciół ZSRR I w ł..ódzktm Klubie TPP-R. w 
ogólnolódzką akademią. jed- czasie którego omówione zo­
nocześnie w poszczególnych stanq metody radzieckie. sto­
dzlelntcach t.odzt odbędq się •owane w pol.•kim przemyśle 

akademie dzielnkowe i frodo- 'lt\ó~ienniczym. ze szczogól­
wiskowe W ramach Mtes1ąca nym uwzględnieniem metody 
%Organizowane zostanq: Ty· Kotowej 
dzień Miczurinowski del<ada Ogótem odbędzie się w tym 
poświęcona prupagowuniu okresie 30!l odczytów na takie 
przodujących •adz;erki<-h me· tematy, lak np „Drogi 0., 8 tę­
tod pracy i „Dni Kultury Bia· pu techn\„zneao w ra<!•iec­
łoruskiei". kim przern.y'fe wlókt~nnt· 

W okresie Tygodnia Młczu· czym"' . „Radzted(te prw!]u1ą­
rinowskiego. który zainttugu- ce metody P•ury zastosou:ane 
T'Uje narada młodych ml1·zu- . w_ pol.~~im pr2em11•le w!ó1qen· 
rlnowców w f,ód<kim Kl1tble niczym I in11e. Odbędzie się 
TPP-R - w qromaduc·h Wie!- też wiele spuika>i i odczvtóic 
kie) V.idzi wygtaszu ne hędq o chara l<:terze środuw1sko­
odc;;:yty na temat rulnirtwa wym , np w ZPW im Gwar· 
hodowli f sadownictwo ~ dil L11duwe1 ZPB 1m Mar 
ZSRR. odbywać się będq fe- chLewskiego w WZPB J Ma 
ztvny przy;aźn1 i spotkania Ja, w ZPB im Stalina I Wie 
z agronomami Dzielni- Lu Innych zakladncfl. 
ca Staromiejska zorgamzu3e Ponadto WDK zorganirn;e 
festyn w Łowirzu. dzieLn1ra 10 odczytów na temat n"wo­
Polesie - w gromadach: Ret· czesnych metod organizacji 

ekonomiki przedsiębiorstw w należy zaliczyć to, że opraco· 
ZSRR. wując listę uczestników szko· 

lenia wzięto pod uwagę 

Dobre wzory szkolenia Ideo. 
logicznego, wypracowane 
pri:ei: wykładowcę tow. Wiś· 
niewską, powinny być upo­
wszechnione w całych Zakła. 

dach ZPDz. im. Gtażewskiego 

- a także w innych Zjkła· 
dach pracy naszego miasta. 

ies . mes e y, w wie u za • wano powierzchnię płaszczy 1 . 
dach. zgrzeblarskich. Ludzie 11<1 to M 

- Slusm.ie, ale gdybyś się i:wrócill uwagę. Postawi· O S t 
bardz1ei i:amteresował„. liśmy to Jako jedno z z.agad-

- Ciekawy jestem, ja.k byś niet'l konferencji partyjno­
ty to wszystk() pomieścił w ekonomicznej. Mówiłeś o 
czasie. Odprawy, zebrania... magazynach„. Słusznie Lu-

- Nie odbiegajmy od te- dzie narzekają na złe mie­
matu. Chcę powiedzieć o kil- sumki. Właściwie nie wie­
k~ ~prawach, które powinny my, jaka Jest przyczyna. 
cię mteresować. Będą one - A jak jest u was z roz· 
na pewno aktualne w twoim liczeniem surowca? 

Z\todzony 
powstaje 

w Szczecinie 

W „Dniach Ku!turv Btało- istotne braki w ogólnym wy­
rusk1ej" zorganizowanych bę- ksztalceniu tych, którzy wYra­
dz1e 19 koncertów w wykona• zili chęć uczenia się. Nie było 
niu zespo!~w muzycznych, 80 wypadków „zapędzania" do U• 
odczytów ' pogadanek tnfor• czestnictwa w szkoleniu poli­
macy)nych. o . osiągnięciach tycznym. stworzono atmosfe­
ku!turalnyc~ Btalorus1 ! wiele rę całkowitej dobrowolności. 
gawęd: M m. w dniu 2 paź· W bieżącym roku szkolenia. 
dziernzka urzqdzona zo5tcmie \ wym zaplanowano dwa kursy 
w sali KS Sp_arta impreza I i dwa kursy II roku szkoły 
artystyc;m.a, po~więcona kuL- politycmei. I 1 !Il rok studio-
tune btaloruskie3. W Łódz- wania historii KPZR kurs G kim Klubie TPP-R odbP.dzie ' „,„. ________ ,,_ .... __________ .... ,, ..... • rupy szczeclnlen cora1 

się prelekcJa Tadeusza Chró" ,----------------------------·------------------------..., cz.ęśc1ei zatrzymują się na ar-
ścielewsktego o ltteralurze teri1 nadod1·zeń.•k1ej, by obi<ei"' 
bialoruskie1 po!qczona z recy- wowa<! prace przy budowie 
tac1ą utworów w Języku pol- .„. --·· nowego mostu im Sobieskiego 
skim i rosy1skim Odbywać 1 
się będą także w.i,eczory poe- Ju~ 1 października. u:e nad Odrą, który po/ąci:y lewo 
zii, pieśni i tańca bialoruskie· wzorowo urzqdzonycn t prawobrzeżny S7..czecin Po-
go oraz wyświetlane będq fil- domkach osiedla na Je· nad wodę wy8 trzehly Już wy. 
my , przezrocza tonkach zamieszka oprócz r soko rilary 2 wieży('zk!IMJ 

Ró · d k k profesorów i persootelu 
znoro ne I szero o za ro- 31 sierpnia br. odbyta "„ 

fon.e programy obchodu Mie· naukowego około 2 <UO .,. 
siąco przygototvujq także klu· studentów l roku w" r- "' -~~' <~~::i ·· pierwsza próba obc1ążen1a r1.; 

by t zak1adowe Domy Kultu- szawsk•ch wyższych ucz~l- !arów. Udała 1141 ona całko-
ry oraz Mie1sko Biblioteka im. ni. Studenci będą mwti w1c1e. 
Waryńsl(iego. Klub Między- do dvspozycjl ohszerne PrOJekt m01Stu Im. Sobi~·-

świet!ice bibliotel.:1 sµe· ...... 
narodowe) Prasy i Ks.qżkl kieiio nastręc:zal wiele trudno-
urzqdz1 koncerty muzyki I c1atne pomieszczenie do 

Pracy nauk we• 1 hi· •·r ~c1 konstruktorom. ~dyz· nal-w1eczor11 Literackie, a B1'1lio• " ,, o e°' Y • ~ 

teka im Waryńslciego zorga- kulturulne ' spórtowe W zuto iew) ~ylwet.kę dostosowec! 
nizu1e wieczornice i p0 gadan• każdym domku w tr~y- du charakre1·u Starego M1aEta, 
ki w 7 gromadach w obrębie osobowych Poko1ueh, •n- Musiał on tłlkże spiąć niskie 
Wielkie] Łodzi mieszko 40 •ludenrC>w br~lłl Odry w ten ~P~ó~, by 

Z oraz 2 a8y.~rer11ów vo v 
oruanizowanych zostanle w . dl 1 nJ~h po rzece mógł odbyw•c! 

fakże wiele imprez spurto- 0.'1e u rzynne bęrlzle a 

wych przez ŁI<KF, LP2 I stale lcino oraz klut>y: •1e normalnie. Trudności te 
PT'T-K W Miesiącu Pogt.;bie- TPP-R, Mic:dzynaruduwej Zrn<tały onkcmane Pr1,edtuże. 

ź Pn 'Y I K•inżk1 oraz stu-
oiia Przyja ni trwa<'" hęazie de.neki niem moo;tu - w środkowoj 
•ównlez /i"estiwa1 Pilmów Ra- NA ZDJĘCIU fragment swej czę<;c1 i:w11dwnego - be· 
i:lzte<·kirh a tealry wzw•wiq osiedla. d~te Wllidukt pmwadzący do 
względnie wystawiq sztul(1 „a- ul. IQuilkieJ. Cala konstnJ"~ja 
i?t?rk1e ,.. 

W okresie obchodu Mie3tq- nośna zna 1dz1e się pod Jeru· 
ca rtostqpi tnkże otwnrr!e 300 nią. W ten RP<18ób mo11t nie U• 
kursów języka rosyJskiego, słoni pięknej. '41>udowaneJ 

st.ewc1ru.kie.1 .siard\vJti", 

--• 
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Dynamo (Moskwa) 
/ -FC Milano 4 : I 

Drużyna piłkarska mos· 
kiewskiego Dynamo 

żynę FC Milano 'fV stosunku 

4:1 (0:1). 
odniosła wczoraj duży suk· 
ces, zwyciężając słynną dru• 

80 'tys. widzów przyby• 

łych na stadion oklaskiwało 

grę moskwiczan. Szczegół· 
nie w drugiej połowie me• 

czu dynamowc~ pokazali 

grę na najwyższym vozio• 

mie, U zwycięzców wyróŻ• 
nił się zdobywca czte· 

rech bramek - Maniedow. 
Wśród pokonanych na naj­

wyższą notę zasłużył Nord­

hal, który zdobył honorowy 

punkt dla gospodarzy. 

• 
Ligowcy łódzcy 

grają w Bułqarii 
2 mecze 

Bezpośrednlo po meczu li· 
gowym :r; warszawską Gwar· 
dią, jedenastka piłkarska Włó­
kniarza odleciała samolotem 
do Bułgarii, gdzie została za· 
proszona na mecze towarzys­
kie. Obok zespołu łódzkiego 
startować w tym czasie hęclą 
w Bułgarii: Jugosłowiańska 
drużyna Vojvodina, węgierska 
Dozsa i młodzieżowa repre· 
zentacja Polski, 

Reprezentacja junioró\v 
Polski rozegra mec-i z repre­
zentacją Juniorów Bułgarii. 
Mecz ten odbędzie się 11 bm. 
w Płowdiw. 

Włókniarz pierwsze swe 
spotkanie rozegra już '7 wnl'· 
linia. Jego przeciwnikiem bę· 
dzle zespól wojskowy. 

W następnym z kolei spot· 
kaniu łodzianie zmierzą się z 
Lokomotivem. W programie 
turnieju międzynarodowego 
nie przewidziany jest dotąd 
pojedynek piłkarzy naszego 
miasta z drużynami Vojvo­
cliną lub Dozsą. 

Zaw.ody prowadził sędzia 

Gri.in (Austria), 

ZwycięstM·o 

polskich piłkarzy 

w NRD 
Przebywająca w NRD 

drużyna drugoligowego 

CWKS (Bydgoszcz) rozegra• 

la wczoraj w Lipsku pierw• 

sze spotkanie z reprezenta• 

cją tego miasta. Mecz ten 

zakończył się zwycięstwem 

piłkarzy polskich w stosun­

ku 2:1 (0:1). 

Włókniarz traci 
pozycję leadei3 
zwycięską bramkę dJa ·warszawian 

zdobył Baszkiewicz 
(Telefonem od specialnego wysłannika) 
1:0 Baszkiewicz w 63 mln. 
Gwardia - Stefaniszyn. Markowski, Marnszklewlcz Och· 

mański, Hodyra, Zientara, Krajewski. Brzozowski, Ha~horek 
(Kulesza}, Wiśniewski, Baszkiewicz. 

Wlókniarz - Szczurzyńskl, Stuslo, Wlazły. ·Baran, Jańczyk, 
Koźmiński, Jezier~kl. Pilarski, Szymborski (Kozłowski), So­
porek, Krajewski. 
Sędziował Kulczyk ze Stalinocrodo. 
Widzów 30 OOO. 

Włókniarz przegrał pojedy-
nek z Gwardią o pierw­

sze miejsce w tabeli I jedna 
bramka strzelona w 63 min. 
przez Baszkiewicza poz;bawiła 

go pozycji leadera. Ten wynik 
jest co najmniej szczęśliwy 

Jva. ringach Jl ligi zadźaJięczał gong -

dla warszawian. Każdy nleu­
przedwny obserwator musiał 
przyznać, że Włókn!..irze wło­
żyli do walki efektowniejsze 
atuty. Trzykrotnie Stefaniszyn 
wykazał błyskotliwy kunszt 
broniąc gwardyjskiej bramki. 
W dwu Innych wypadkach, 
szczęście przyszło warszawia­
nom z pomocą. W przeciwień­
stwie do nich Szczurzyński je­
den raz w pierwszej i raz w 
drugiej połowie stanął przed 
koniecznością obrony trudnych 
strzałów. W tym ostatnim wy­
padku jego umiejętności oka­
zały się za male dla sparo­
wania błyskawicznej główki 
Baszkiewicza. 

Pięściarze Włókniarza zremisowali 
z Cracovią 10 : IO Włókniarze byli co najmniej 

wspominaliśmy, Włókniarze rek CV\i.arseawa) oraz Muswl równorzędnymi partnerami 
jeszcze przed wejściem na ring (Poznań). swych zwycięskich rywali, a 
oddali gościom 4 punkty bez Publicz;ności około półtora okre~mi zdecydowanie prze-

W niedzielę rozpoczęła luż 
t>oje Il lig.a bokserska. 

Na st.arcie tegorocznych roz­
grywek stanęło 16 drużyn po­
dzielonych na dwie grupy, 
których mistrzowie awansuią 

do I ligi na wiosnę przyszłego 
roku. O zaszczyt len ubiegać 
się będą dwie drużyny łódzkie 
- Gwardia I Włókniarz oraz 
jedna z województwa - COn­
cordia (Piotrków). · Jeżeli dla 
Gwardii i Unii awans do I ligi 
będzie zaszczytem, to dla 
druzyny Włókniarza bytby do 
pewnego stopnia rehabilitac1ą, 
bo przecież Wtókniarz posia­
dający tak chlubną kartę w 
naszym pięściarstwie powinien 
do tej ligi powrócić. Po pierw­
szym jednak starcie drużyny 
Włókniarza absolutnie nie 
możemy mieć co do tego pe­
wnoścL No, bo co tu ukrywać. 
W ciągu przerwy letniej Włó­
kniarze nie potrafili nawet 
scementować całej dziesiątki. 
Przeciwko Cracovii stanął 
wczoraj zespól zdekompleto­
wany w dwóch wagach - w 
półśredniej i średniej, oddaiąc 
z góry 4 punkty walkowerem. 
A co będz.ie dalej? 

HOROSKOPY NIEZBYT 
„RÓŻOWE" 

Co będrle, gdy w toku walk 
ten I ów zawodnik ulegnie 
kontuzji czy zostanie wyeli­
minowany na miesiąc wsku­
tek porażki przez nokaut? A 
na te nokauty muszą być Włó­
kniarze przygotowani, bo z 
wyjątkiem starych weteranów 
Anielaka I Kargiera oraz 
twardego jak skała Lewan­
dowskiego, wszyscy pozostali 
reprezentanci bardzo łatwo 
mogą w ten sposób być wyeli­
minowani na przeciąg miesią­
ca z walk mistrzowskich. lr­
gang, Cichor. Makówka, Wa­
szczuk i Gampe - to zawod­
nlcy posiadający rażące braki 
.w wyszkoleniu. absolutnie na­
szym zdaniem nie przygoto­
wani do oczekujących ich za­
dań. Horoskopy nie są więc 
różowe. Może 1ednak ambicja 
i dopływ młodych. zqolnych 
pięściarzy do drużyny Włók­
niarza (na co wciąż liczymy) 
sprawi, że z ciężkiej batalii, 
jaka ją czeka w tym roku w 
lI lidze, wyjdzie zwycięsko. . 
ZWYCIĘSTWA ANIELAKA 

I' KAR<HERA POPRAWIAJĄ 
NASTROJ WIDOWNI 

Wróćmy teraz do pierwsze­
go meczu Włókniarza w Il li­
dze. to jest do niedzielnego 
meczu :z: Cracovią. Jak już 

walki. Wywołało to „złą krew" tysiąca. wai.ali, jeclnali:że ich napad 
na widowni. I słusznie. Bo z. KR. tym razem nie wykazał dosta-
przecież w ciągu kilkumiesię- tecz.nej przebojowości i na 
cznej przerwy wakacyjnej mo- polu karnym zazwyczaj koń-

żna byto skompletować dru- Poraz· ka Concordi·i· czyły się e!ektowne akcje 
żynę. Toteż posypały się pro- Włókniarzy. Wydaje się, że 
testy I uszczypliwe uwagi pod źródeł tego należy poszukać 
adresem gospodarzv. co by- B d ' przede wszystkim w wysta-
najmniej nie wprawiło w do- W J gOKCZJ wienlu do gry Szymborskiego. 
bry nastrój drużyny. Gdy jed- Ten doskonały piłkarz jesz-
nak Anielak w błyskawiczny BYDOOSZCZ (tel. wł.) - cze nie wyleczył swej kontu-
i;posób rozprawi! sie z Sargą Nie powiodło się pięści.a- zjl sprzed tygodnia I był w 
(Cracovia), zmuszając go w rzom piotrkowskiej Concordii stanie zaledwie statystować. 
p:erwszych minutach walki do I w pierwszfm meczu o mistrze- Praktycznie rzecz biorąc. ło­
kapitulacii (wygrał Anielak ' stwo Ii ligi. Wczoraj piotrko- dtfanie grali przez równą go­
przez techniczne ko.) I kiedy wianie przegrali w Bydgosz- dzinę w 10-tkę. Napad pozba­
Kargier w ładny I najzupeł· czy z beniaminkiem tej ligi. wiony kierownictwa. w czwór­
niej przekonywający sposób miejscowym CWKS 6:14. Przy- kę miał nikle szanse sforso­
wypunktował Balwierza (Cra- czyną tei stosunkowo wyso- waniJI obrony przeciwnikó1v. 
covia), chwilowa uraza. taką kiej porażki był przede wszy- I chociaż Krajewski zarówno 
posiadała widownia do gospo- stkim niekompletny zespół wówczas, gdy grał na skny• 
darzy, rozwiała się jak jesien- Conc~rdiL Do Bydgoszczy z dle, jak 1 wtedy, gdy 1.astąpil 
na mgła Wszyscy zaangaio- niewiadomych przyc:zyn oie. Szymborsklep na środku, 
wali się osobiście w wypad· przybył Kalu:!ny. Toteż w wwiósl się do nieoczekiwa­
kach zachodzących na ringu, wadze lekkopółśredniej piotr- nych wyżyn, a trzej lnni Jeao 
dopingując głośno reprezen• kowianie musieli oddać punk- renomowani koledzy praco­
tantów drużyny łódzkiej, nie ty walkowerem. Nie walczył 
szczędząc jednak oklask.ów 1 także chory Masiarek t Brzóz- wali z wzorową ofiarnością, 
gościom. ka Mimo że piotrkowianie nie zdołali wywalczyć zwycię-

przegrali, to jednak zaprezen- stwa. 

BOCZARSKJ NAJLEPSZY 
W DRUŻYNIE GOSCI 

NaJwięcej zebrał ich Bo­
czarski (Cracovia). zawodnik 
doprawdy wyróżniający się 
swym opanowaniem, wysoką 
techniką i szybkością bardw 
silnych i dobrze wymierzonych 
ciosów. Lewandowskiemu na­
leżą się słowa umania, że 
przetrzymał atak! krakowiani­
na, jakkolwiek w pierwszej 
rundz:ie był na deskach, a w 
drugiej wyraźnie słaniał się 
już na nogach. W trzeciej 
rundzie łodzianin wychodząc 
widocznie z założenia. że naj­
lepszą obroną jest atak, sam 
poszedł do przodu, czym wy­
raźnie zaskoczył zmęczonego 

już krakowianina. Ogromna 
jednak przewaga, jaką zape­
wnił sobie Boczarskl w dwóch 
pierwszych rundach, przynio • 
sla mu zdecydowane zwycię­
stwo. 

POZOSTAU WALKI NA 
SLABYM POZIOMIE 

Pozostałe walki były zdecy­
dowanie słabe. W wadze lek­
kie! Irgang został w U run­
dzie poddany przez Pisarskie­
go, gdyż w sPotkaniu z Leją 
znalazł się na krawędzi nokau­
tu. W wadze lekkośredniej 
Cichor (Włókniarz) Po amb,t­
nej walce wypunktował Do­
mino, w wadze półśredrneJ 
Gołąb (Cracovia) zdobył punk­
ty walkowerem, w wadze lek­
kośredniej Makówka (Włók­
niarz) zrem1sowal z Błasui­
kiem. jakkolwiek zwycięstwo 
minimalne odniósł łodzianin. 
W wadze średniei Kam;ński 
zdobył dalsze qwa punkty bez 
walki dla Cracovii. w wadze 
półciężkiej Waszczuk (Włók­
niarz) wypunktowal Balę, a w 
ciężkiej Gampe (Włókniarz) 
zremisował z Kamińskim II . 
co przyniosło w rezultacie 
Włókniarzowi wynik remiso­
wy 10:10. 

Walki prowadził w ringu 
Cw1kliński <Stalinogród), a 
funkcje punktowych wy-peł­
niali: Komórkiewicz i Olende-

towali oni niezły boks, a co Niewiele się zm!enl!o w sy· 
najważmejs~e. wy)<;azali do- tuacji I wówczas, gdy wresz­
stateczne przygotowanie kon- cie odwołano Szymborskiego. 
dycyjne. Najlepszymi w ze- a wszedł KozłowskL Napast­
spole Concordii byli Błaszczyk, nicy nie mogli z nim do koń­
Łasek, Geraga i Procho Ten ca meczu znaleźć „wspólnego 
ostatni wprawdzie przegrał języka" l Włókniarz walczył 
swoją walkę, ale przez pełne .1ak zraniony ptak - bez swe· 
trzy rundy byl równorzędnym go lewego skrzydła Defensy· 
przeciwnikiem dla rutynowa- wa łodzian uczyniła wszystko. 
nego Pawłowskiego. co byto możliwe dla zreduko-

Wyniki t!!chniczne {na wania niebezpieczeństwa. ja-
p!erwszym miejscu pięści.arze kie mógł stworzyć atak prze­
Concordii): Błaszczyk wypun- clwników. a zwłaszcza jego 
ktował Frankiewicza, Łasek popisowy tandem: Hachorek -
wygrał Jednogłośnie z Wiśnie- Baszkiewicz. Pomocnicy nie­
wskim, Borowski uległ Za- zmordowanie zasilali własną 
wadzkiemu, Tomczyk prze- formację ofensywną. Jeden 
grał przez tka w Ili rundzie z jeclyny tylko błąd popełniła 
Walczakiem. Neyman (CWKS) łódzka obrona i on kosztował 
zdobył punkty walkowerem z łodzian pierwsze miejsce w ta-
powodu braku przeciwnika. beli. · 
Procho przegrał nieznacznie z 
Pawtowskim. Cygan przegrał 

przez tko w Il rundzie z Kra­
jewskim, Wojnarowski został 
wypunktowany przez Derkow­
skiego. Geraga wygrał z Łu­
kowiczem i Stec przegrał nie­
spoduewanie z Niemczykiem. 

• • • 
W pQZO<itałych spotkanlach 

bokserskich li ligi padty na~tę· 
pują~e wyniki: 

GRUPA I: 

Budowlani (Warszawa) 
Gwardia (Opole) 12:8, Stal rMie­
łec) - Stal (Pafawag) 8: IO. 

GRUPA II: 

Stal CRadomJ - Stal (Labędvl 
13:7, Sparta (Ziemhicel - Gwa.r­
dia (Lódź) 14:6, Wlókn'arz !K~­
lisz) Gwardia (Warszawa) 
9:1 l. Budowlani (PoimańJ - Ko­
lejarz (Bydgoszcz) B: 12. 

Treningi 

piąściarzy Włókniarza 
Sekcja boksenko koła 1•renowego 

WlO\cnia·rta l)neprowadzo tren!ngl w 
dawnej soli Ogniwo (Zokqłna !'2) w 
poniedr:iołlcl, środy I piqtlil w godti. 
nach od t7 do 10.30. 

Zapi•y pnyjrnowane łq no mieftC:u. 
Wnyscy prCll!nący uprawiał boks • 
mile sq widiioni. 

Było dwu w tym meczu 
Krajewskich. Jeden w Gwar­
dii, drugi we Wtókniarżu. Tea 
warszawiak Krajewski niczym 
się tzczególnie nie odznaczał i 
już po kilkunastu minutach 
został zignorowany przez 
włókniarską defensywę. 

Ale w 63 min. nieoczekiwa­
nie zgoła na prawej flance 
Gwardzistów pojawił się Ha­
chorek. Poi:wolono mu dośrod­
kować. I to jeszcze nie było 
groźne. ale właśnie przed 
Szc-zurzyńskim wyrósł nagle 
jak spod ziemi Baszkiewicz i 
zupełnie nie niepokojony skie· 
rowal pilkę głową do bramki. 
Losy meczu zostały w ten 
zgoła nieoczekiwany sposób 
rozstrzygnięte. 
Włókma1ze zerwali się na. 

tychmiast do gwałtownych 
kuntruderzeń. Ale ich akcie 
str11cilv słvnną 1u:ż w kra iu 
płvnr.uść, rwały ~ię, były 1a. 
czej obłlczune na jak 1S błąd 
przec1 w ni ka. N 1e pr q n Ju,l.v 
powodzenia. Gwardz1śc1 bru. 
nili su: umle.ię1me. kur1.ys1a­
Jąc ~kwapilw1e L klł?.rleJ oka­
zji, by pueral' „na czu;;" Było 
JUŻ Ja<ne, tP z lńd1kiego 
punklu w1dlenia. sprawa iest 
;tracona. 

To bvl nerwnwv nler.mlPr­
nle mec:t.. Obvclwie druzyny 
walczyły z nadmiernym po-

Żniwo rekordów 
na 1

łekkoatletycznym trójmeczu 
Polska-CSR-Rumunia 
Wczoraj w Krakowie w-

stał zakończony mię­
dzynarodowy trójmecz lekko­
atletyczny juniorów pomiędzy 
Polską, Czechosłowacją i Ru­
munią. W drugim dniu zawo­
dów pełny sukces odn!osły 
drużyny polskie. Polska zwy­
ciężyła zarówno w konkuren­
cji juniorek, jak 1 juniorów 
przed Czechosłowacją i Ru­
munią. 

W ciągu dwudniowych za­
wodów ustanowiono 25 rekor­
dów krajowych, w tym 8 Pol­
ski, 6 Czechosłowacji i 11 Ru­
munii. 

Juniorki: 
200 m Lerczakówna (Polska) 

24.9 sek., 80 m pp!. Stolcowa 
(CSR) - 11,6 sek .. kula Roth 
- 13,69 m (rekord Rumunii), 
sztafeta 4xl00 Polska - 47,7 
sek. (rekord Polski). 

Juniorzy: 
200 m Szczepański (Polska) 

- 22,2 sek.. 1.500 m Kowal­
czyk (Polska) - 4.01,0 min. 
(rekord Polski). 3 tys. m Gol­
da (Polska) - 8.54,8 min., 200 

1.600.040 
kuponów 

WARSZAWA (tel. wl.J­
Komlsja konkursów PKOl. 
podała do wiadomości, że 
na obecny konkurs PKOl. 
nadesłano 1.600.0'10 kupo­
nów, które odpowiadały 
regulaminowi. Notarialne­
go zamknięcia kuponów do­
konano w sobotę 3 bm. o 
godz. 24.00 • 

Tak wic;c zgodnie z re­
gulaminem konkursu, na 
nagrody przeznaczono 
1.600.040 zł, z tego na na­
grody I stopnia 9S0.024 zł, 
a. na nagrody II stopnia. -
640.016 zł. 

Raczyń~ki 

nowym re.kord1istą Pols~i 
Wyniki drugiego dnia przed­

stawiają się następująco: 

m ppl. Ursac · (Rumunia) -
24,8 sek., skok w dal Karcz 
(Polska) 7,02 m (rekord 
Polski), oszczep Jordan (Ru­
munia) - 67,26 m, tyczka 
Szabo (Rumunia) - 3.80 m, 
młot Ciepły (Polska) - 55.12 W drugim dniu międzyna-

------------·-Mm (rekord Polski). rodowych zawodów plywac-

poraz• ka Wło' "n1·ar2 w pierwszym dniu za wo- kich w Lipsku najlepiej z re­
A a dów nowe Tekordy Polski u- . prezentantów Polski spisał się 

stanowi! i Kró1 - 11 O m p!)I. Raczyński, który w zaciętej 

W Chorzowl·e - 14.6 sek„ sztateta 4xlOO - walce z 16-letnim Weberem 
42.2 sek .. 800 m Kowalczyk - ustanowił rekord Polski na 

czuciem odpowledzlalnoścl za 
każdy ruch, za każdy ciąg. 
Nerwy sparnlli'owałv swobodę 
zawodników. Nawet Jezier­
ski rzadko pPdrla 1ący się na­
strojom dY!l01ał z przejęcia. 

W meczu o mistrzostwo I li­
gi piłki ręcznej mężczyzn 

Włókniarz (Lódźl przegrał w 
Chorzowie z AKS 4:16 (2:7). 

1.53,4 min.. I .OOO m z prze- dystansie 200 m motylk. -
szkodami Lubojański - 2.44.2 2.4G,O. Zwycięstwa odnieśli 
min. oraz w konkurencjach rówmez: Gremlowski na 
kobiecych Wojtaszek w osz- 11.500 m - 19.28.2 i Olejn'kowa 
czepie - 48,B3 m. na 100 m grzbiet. - 1.18,4. 

Było to łudząc" pocfobne do 
tremy młodz1ema•zków stają- Na bo,·." '-ar>,h 
cych przed egzaminem dojrza. ,„ łf •, III liei 
!ości, jednakze W!adnmo, lt 
Włókniarze wyrośli już z wie­
ku młodzlenmszków, a świa­
dectwa dojrzałości piłkarskiej 
zdobyli Już bardzo dawno, 
Skąd więc ta nerwowość? 
Bylibyśmy w n1ezgod7.le a 

faktami, gd.vbyśmy poW1edz1e­
ti, że zawody stały na wiei. 
kim poziomie, ale były one 
wystarczająco emocjonujące 
Zdarzały się mnmenty pud 
bramką gwa1dy1ską. że pod­
rywało człowieka na nngl. Bv­
ły chwile, gdy serce gwałtow­
nie szamotało się niepokojem 
o los Włókniarza ł działo się 
to zawsze prawte, kiedy piłkę 

przejmował B>1szklewicz. C1.a­
sami ręce same składały slę 
do oklasków, by nagrodzić ład­
ną akcję. Włókn11<rze ~rałl 
misterniej, Ich fu1 boi miRł 

elegancję i pomysłowość inteli­
gentnych piłkarzy. Gwardia 
odpowiadała pru&tyml, twan!y. 
mi uderzeniami, które w su· 
mie okazały się jednak sku­
teczniejsze. 

Pabianiccy piłkarże 
coraz bliżej mistrzowskieeo tytułu 

Włókniarz (Pab1anlceJ - U­
n1a (PJ<JnklJ 7:0 (3;0J. Bram­
k.I ulubyłi: Sobczak I Zuber 
po 2, Kur<1wski, Paprocki I 
Zygmuncłk po l. Sędz111wał 
M Walc1.11k WidLńw 4 tys. 

Out.<1der tabeli Ili ligi Unia 
(Pionk1J okll1.a1 się grożmej­

szym przeciwnikiem niż to 
przypuHcznno. Mimo wy50-
kiej pnrnt.k1 Uma prrez pełne 
90 minui pn•wttdt.iła otwartą 
grę, a dn pr1.erwy była praw;e 
równorzę<lnym pr?.ec1wmk1em 
dla gn~podarzy. Gra zwła•z­
C?.a w p1er1A1N1,ej połowie pro­
wadznn11 była w szybkim 
tempie f stela na cluść dnbrvm 
pł'1.mm1e. Pu urnanle p<'IJ prze­
wa11.e z każdą m.n1Jtą u1ysk1-
wah Włókniarze, ktńr-zy w 
krńtk1ch od~tępach c1.a~u zdo­
byli dalsze cztery bramIU. 

Słowo o arbitrze. Nie dlate· 
go, że Włókniarz przeiirał 
mecz, mamv pretensje d" ob. 
Kulczyka. Nie wsławił się on 
specjalnymi umlejętnośclaml. 

Za dużo pozwala! Markowskie­
mu I Maru~zklewlcmwl. Rted_ I SPARTA (PABIANICE) -
n.y KraJE'W~kł bvt niemiło- I CONCORDIA <PIOTRKOHI) 
siernle maltretowany p17,ez tę O:l IO:Ol 
dwójkę. I bod&) raz tylko •i:-
dzia na to zarea11.nwal. A !ut I Piłkarze pRb1Rnlcłrlej Spar­
demnn~tracyjnf! lekc·ew;it.P'lle I ty domal1 l<ołeJneJ p.1razk1 
słusznych svgn111ńw sęrfiińw przeJ;rywaJąc n11 wła>nym 
boc~n.vch spr11wiAln nremlle bo1~ku z p1„trkow>k11 Cnncnr-
wrnżenle 7i;r0111m1~t~twa. I d1ą - O:\ (0:0). Ob11! druzyny 

• • • J' uigraty nad rwy cza! amb1tn1e, 
W przedme~zu rezerw Wl<'lk.. ale leps1.a kon<iyc1a ~„<1c1 1.a­

niarz lb wv11.rat z warszawską aecydowała, że Sparta ze<zła 
Gwardią lb 2:1 (2:1 )). A boiska pokonan11, Druzy na 

W. ZACtłAIL ta •pi~·Lęla J•JŻ widneLme na 
dotychczasowych sukce.~Ach I · 

I 
wyd11 Je jej Alę. te l.gromAdro­
ne t8 punkrów w z;upełn„śc1 

zagwa11intu1ą Je) utrzymanie 

galskiego, GadaJa W. ł Biał­
kowskiego odbił się ujemnie 
na grze tej drużyny. M. Gadaj 
też nie był pełnowartościo­
wym graczem na skutek nie 
wyleczonej kontuziL Nie­
mniej jednak zawodnik ten 
potrafił skute-cznie przepro­
wad7..ać akcje ofensywne i był 
jednym z naibardziei niebez­
piecznych napastników gospo­
darzy. 

Gra przez cały czas była 
mniej więcej wyrównana. O­
bie drużyny miały wiele sytu­
acji podbramkowych. z któ­
rych jednak nie padały bram­
ki na skutek nieudolności na­
pa~lników. 

Pod koniec meczu tempo 
nieco osłabło. Tomaszowian:e 
maią w , tym okresie lekką 
przewage ale nie potrafią jej 
odzwier~iedlić bramkowo. o­
bustronne wysllk1 n le da Jij ża­
dnych rewllatńw. toteż spot­
kanie kończy się wynikiem 
mero1-•trzye:nietym o·o Zawo­
dy prowad1.\ł Spychalski 
(Łódż) W\dzów 2 tys. • 

SPARTA (f,()01,) - STAR 
(STARACHOWICE! 2:7 (1:4) 

Sparta lódzka nie ma już 
prawie 7.adnvch szans na u­
trzym~nie sie w Ili lidze. 
WczoraJna porażka ze sta­
rrm 1<:•qrorhow•re1 przekre-

liga 
Lechia <Gdańsk) - CWKS 

(Warszawa) 0:1 !O:OJ. G6rn11t 
(Radlin) - Garbarnia (Krakówl 
l:O 0:0), Gwardia (Kraków) -
Srał (S-O<;nowiec) O :O, Koleiai-z 
(Poznań) - Gwardia (Bydg;O!IZCZ) 
2:2 (! :!). Gwardia (Warszawa 
Wlóknian cr,ódil t ·o (0:0). 

się w 111 hdte. Nie Je>t Je- l 
dnak tak rózowo jakby się 

zdawało. Wc:zorAj•1.a pnrażka 
zde~ra<iow~ta pabianiczan n 
jedno m1eJ~ce w !Jlbeli, sKąd 
je.•t ju7 bard1.o b!Jsko do wrót 
kła~y A. 

Jt'dvną decydu)ącą o zwy- ł 
c1ę.•1 wie Concurd11 hr11mkę ł 

zc1nbyl w 75 mrnucie C1i>Lt!W· ~ 
•kl. ~ 

Kr'onika 
partyjna 

DZIELNICA WIDZFW1 dtił, 
5 bm., o godt. u. w sali kon­
ferencyjnej KO Widze-w, ul, 
Sipitalna 5·7. odbędzie si!ł no. 
rado organiintorów grup par· 
łyjn„ch. Temot: „Wo·ko o ob· 
nii:~' koutóJf włosnylh". 

TAREI A 

Gwardia Warszawa 15 
Wlóknian t..óM 1~ 
CWKS Warszawa 15 
Stal Sosnowiec 15 
Gwardia Kraków 15 
Garbami• Kraków 14 
Lechia Gdańsk 15 
Ruch Chorzów 13 
Polonia B\'t<>m 14 
Gwardia Byd!(os-r.cz 15 
Kolejarz Poznań 15 
Górnik Radlin 15 

li liga 

20 
19 
łB 
ł7 
16 
14 
13 
12 
12 
12 
12 
11 

S2:20 
20:J3 
29: 13 
łł:LO 
20:18 
14:17 
13:ł l 
12:18 
18.24 
11.'~1 
15.19 
11:23 

Górnlk (Bytom) - Budowlan1 
(Opole) 0:1 (0:0). Górnik (Wał­
brzych) - ARS (Chorzów) 4:0 
(2:0). Gwardia (Kielce) - CWKS 
(Kraków) 0:2 (0:2). Cracovia -­
Sparta (Warszawa) O: I (0:0), Tar· 
novia - Polonia (Leszno) 1:0 
(1:0). 

Na boiskach A klasy 
Piłkarze łódzk;ej klasy A 

rozegrali kolejną serię spotkań 
mistrzowskich, których wym­
ki były następujące: Sparta -
Unia 5:2 · (4:11, Włókniarz -
KS im. Marchiewskiegu 2:2 
(l :1 ), Film Polski - Gwardia 
3:1 (2:0), Start - Budowlani 
1:0 (0:0), Widzew - KS 9 Ma­
ja 3:2 (1 :0), Wifama - Gwar­
di« Ludowa 3:2 (2:2). 

W tabeil prowadzi narial 
Start (1'..ódż) przed Gwardią 
Ludową i KS 1m. Marchlew­
skiego. 

·Po ulicach lodzi 
Z okazji rozpoczynającego sl..­

nowego roku szkolnego roi..egra· 
no wyścigi kolarskie na dystan· 
sie IO i 30 km w obwodzie za· 
mkni~'tym. Trasa wyściiru binta 

WŁOKNIARZ !ZGIERZ) 
KS 9 MA.JA fŁ(mZ) 2:1 (l:ll 

Zgierscy Włf>kmar.oe wystą­

pili do tegu spotkama w bar· 
dzo ~llnym składzie: z Dulką. 
Wa.!iillkirm I Olczykiem na 
czele. Druzyna gospodarzy rnz· 
poc1ęła mec1. szybkimi ata ka­
mi, zrlobyWAJąc w pierwszych 
mmuła(h l!l'Y bramkę, z winy 
mepewneJ gry obror\cy oraz 
bramkarza gnścJ. J!'ormalnośc1 
tej dok<>nał Maśliński. k1eru-
1ąc piłkę do s1atk1 ponad wy· 
b1ega1ącym bramkarzem. W 
pierwszej polnw1e mec.ou gra 
była wyrównana. Szybkie ata· f 
ki lodl1an nie zd<•łiily sforso­
wać skutecznej obrony Włók· 
mar1y Onp1ero w 30 m111ucie 
Witkowski UlVSkal dla SWO· 
Ich barw wyrównującą bram­
kę. 

Po przerwie Wlókmarze 
przystąpili do b11rdz1e) ener­
gicznych ataków. Uzyskali o­
ni przewagę, jednak akcjom 
brak b.vło wykończenia. 

W 20 minucie gry Wasiak 
zdobywa drugą bramkę dl& 
zgierzan. Jes1.cze Jedną pew­
ną okai11: d<J podwyż-<1.en1a 
wyniku miał b11rdw dobrze 
graiący w t.vm dniu obrońca 
ł.l\C7.kowskl. ale 1eJ me wyko· 
rzystal 

W drużynie zwy.::1e1.ców 
wyróżr11ć nalezy Wasialrn, Ol· 
czyka I llutkę w napadzie. o­
raz Szymańskiego I Łąl'zkow­
sklf'~O w obr•inte. U pokona­
nych bard7o dnhrze zai.:ral 
bramkarz oraz zdobywca 
bramki - Witknwski, Wi· 
dzów punad 2 tysiące. 

ulicami: Uniwernytecką, Jaracza LECHłA ('fOMASZOW) 
i Nowotkl. 

W wyścigu i.a ~O km zwycl<;- RADOMIAK O:O 
tył Ruch (Gwardia) 42,06 min.. Lechi.a to s wska do me-
co Jest nowym rekordem trasv. ma w 
Drusti był Izydorczyk (Gwardia) czu z Rędomi.akiem przystą-
i2.48. a trzeci Grus:tke (Włók· I piła w mocno osłabionym 
niarzJ 42,48,2 min. składzie. Brak w zespole Fur-

~ 
„ 

• • 
Dnio 6 bm., o 9od1. 1ł, w 

sali kina „Pok6ju, odbędzie się 
ogólnocbielnicowo narada ogi­
totor6w na temat IV Plenum 
KC PZPR. 

Po norodil• 1os.tanie WJ.Świ„ 
tt011y film. 

• • • DZIELNICA STAROMIEJSKA: 
dnio 6 bm., w soli konfere""1 
crjnej KO, ul. Rewolucji 1905 
r. nr 65, odbędzie się natada 
sekretonr podstawowych org0o 
nitacii parlyjriych l oddz.ioło­
wych organhocji partyjnych no 
temat: ,.Jdr orgonitocje pM• 

trjne pnrgotowane 1ą do no· 
wego roku 11\c.olenia parlrjne­
go". 

Komunikaty 
Ł6dzkiego Ośrodka 

Szkolenia Partyinego 
Uwaga, słuchacze samokutałcenio 

kienmkowogo l I roku n<"uki I 
Abonamenty uprown101qc:e do wsttt· 

ptJ no wvkłody wydoje Łódzki Ośrodek 
Szkolen ie Portyjnego, ul. Trougutto 11 

w dniach od 2 bm. do 7 bm w god1ł­
'loch od 8 do \9. 

• • • 
l6d1kl O!•odek Szkolenia Party)ne­

qo, ul. Trougutto 1, zowlod.:imlo WSZ'f" 

;tkich czytelników kortystojqcych z bf.. 
bliotck.1 05rt>dlco, ie w związku z prze-
µrowadioniem lnwentorytocjl księgo-
r.bioru naleiy natychmiast twr6c·,(; 
•11szystlcle ksiqż:kl wypoiyczone z bib\i°" 
teki Ośrodka, 

Komunikat ZMP 
Zon.qd Dzielnicowy ZMP Sródmletde 

1mv odo mia przewoclnic.zqcycli grupy 
C, ie w dniu 7 bm., o godz. 16, w Jo­
lrolu dz'eln icy , ul. Wigury .C-6, odbę· 
ozie się norodo tarzqdów kół ZMP 
oNymlenionej grupy. 

TEATRY 
IM. ST. JARACZA (5~ JorcCM 27) -

goch. t9 - „Zbó,cy". 
ortRA l6DZKA (w soli leotru N<>' 

wcgo, ul. Więckowu:iego 15) -
godz. 19 - „Straszny Dw6r„. 

f~IRADA SATYRYCZNA (T•ou"'uttc 1) 
- godt, t9,JO - „Pomysł chwilea­
kęi"', 

ślila niemal wszystkie jeJ 
szanse. Sparta zajmu1e obec­
n!e przedostatnie miejsce w 
tabeli z 11 zdobytymi punkta­
mi. Ten dorobek 1est stanow• 
C-lo za mały. aby mógł on za­
t;iezpieczyć byt w Ul lidze. 
Starachowiczanie bezlitośnie 
obnażyli wszelkie braki ło­
dzi.an. Plon zdob.vtycb bramek 
odzwierciedla układ sił na bo­
isku. Bramki dla Staru zdo­
byli: Wesołowski. Marciniak 1 
Kordeusz ~ 2 oraz Trela. 
Zdobywcami bramek dla ło­
dzian byli: Stachowiak l 7-a­
głoba. Sędziował Rakowski 
(rfabianice). Widzów około ty­
siąca. l 

Stal (Skarżysko) - Kolejarz 
(Łódżl 3 :2 (2:0) Stal (Radom) 

Skra (Częstochowa) 4:2 
(2:2). 

TABELA 

Wl6tmfai:z Pab. ZZ 34 
Kolejarz. Łódi 2.2 32. 
St.al Radom 22 31 
St.ar St.arach. 22 26 
Włókniarz Z1t. 22 24 
Skra Częst. 22 23 
Lechia Tom. 22 23 
Stal Skarżysko 22 22 
Radomiak 22 21 
Concordia Piotr. 22 20 
Sparta Pabiamce 22 IB 
KS 9 Maja 22 13 
S?a rta Łódź 22 li 
Unia Pionki 22 IO 

11:13 
49:18 
52:32 
51:32 
81;35 
41 •31 
32:49 
47:42 
41:46 
30:50 
22:37 
a3:60 
18'.44 
20:45 

ARLEKIN (>otrkowska 152) - godz. 17 
- uZapusty". 

PINOKIO,,CKopernlka 16) - godz. 17 -
„Urwisy • 

CYRK NR 1 (plac Niepodleglolcn 
godz. 19.30 .- „Cyrle ko.rnikow", 
Po1o!tołe teatry nieczynne. 

KINA 
BAtTVIC (Norutowlc10 20) - ;,Moty 

uciekinier" - goch. 14, 16, 18, 20. 
GOV'NlA (lu..v\mo 2) - Progrom tl'4 

mów do~umentolnych 1 kulturolno­
o~wiotowych: - „Ol1mploda - He/. 
sinki„ - godz. f8, 20. 
P·ogrom die n6jmłodSt'fc.tU - „N\e­
bro~k• lisek", „Somo\ubno małpko"', 
„Gc•nusdcu, nocełnij si•"' - god'4 
16, 17. 

MlOOA GWARDIA (Z elooo 2) ·w 

„Skarb" - godz. 16, 18, 20. 
MUZA {Pob1on.ck.o 113} - „Moclovlo„ 

- godz. 18, 20. 
POLONIA {Plotrkowsko 61) - „So<OWG 

d·•o Wognero" - godi. 15.45. 18, 
ro IS. 

PRzeowiOSNIE (2e,omsklego 76) -
,,A.lorm * cyrku0 

- godt. 18, 20. 
\ MAJA (i(llińsklego 178) - „NouczY" 

ciel tońco", I I li serio - god?., 16, 
19 

RQMA (Kalinowskiego 84) - „Sierp­
niowa niedz·ielo" - godz.. 181 20. 

RE:-.ORD (Kol1sze...,1k1ego 2} - ,,Gło1 
przeznoetenio" - "godz. 1~.45, 19. 

SOJUSZ (Nowe Złotno) - ,.Zakazane 
piosenki" - godz. 18.30. 

l'O~OI (Ko11m1e"c 6) - „C6r~o pul­
lt'u" - Qodt 18 20 

SWIT (Bałucki Rynek) - „Proces P"'" 
ciw miastu" - godz:. 18, 20. 

Sl VLOW~ (Kitiń5łr. ego 123) - ,.W'óO 
t•ubllc1ny nr 1" - godz.. 18, C1'.>. 

Tf\TR.V (Sienkiew'.czo 40) - „Wa.osy I 
Aniołem" - god!. 16, 18, 20. 

WOLNOS~ (Pr1t-by.stewsk1ego '6) -
„Dziś w·eciOfem oromy" - godi. 16. 
l8, 20 

Wt6KNIARZ (P,óchnlko 16) - „Wó1 10 
lc.•ot~omi'' - godt. 15.4$, 18. ilO.lS.. 

VłiSt.A (Tuwimo 1) - ,.Soholetowle 
.v_rześn10" - godz 16, '8, 20. 

ZACHĘTA (Wo.,,ń1\•e90 26} - „Wtedl• 
my" - godt. 18. 20 

O~~ORCOWS (Dworzec Kalls1<i) -
„Nlediwic-dt", „Grtech'' 1 „Orlodełr 
do ortechów'1 

- godt. 161 17, 18, tg;, 
ro. 21, 22. 

Dyżury aptek 
OzlsiejneJ nocy dyżurulq następujq• 

ce opieki: Limanowskiego 1, Piotr\to-..v­
~ko 25, laglewnicko 120, Plotrkows~a 
307, Gdańsko 90, Norutowlc10 -42, A.,,. 
mii Czerwonej 81 Srebrzyńsko 67 l eł, 
KoSciuszlc.1 48. 

DV2URV SZPITALI 
Chirurgia: dziś catq dobę dy!urul• 

Sti;,itol im. N. Borllcloego, 6.11. Kopciń­
s~·cgo '22. 

Interna: d-ziś colCl dob~ dyiuruJ• 
$1pitol Im. dr Rydygiera, ul. Sterllll"' 
po 13. 
Dyżur potoinic1o~ginekologic1nr: od 

qodz:. 8 do 20 dyturwje Szpital im. Cu~ 
rie ·Sktodowskiel, ul. Curie~SkłodowskeJ 
15. a od godz:. 20 do 8 dyturuje Szpi­
tal Im dr Madurowicz.o, ul. Krzemi„ 
niecka 5, 

ł.edogut• lcoteglum. R&dnktOI 1teC'1el"' o"TVł""ul• codtlennłe w todi. •2-14 ielt~eto" odoowtedz:lol"Y •godz 10-11.. 

dział mleł1ki 260-4.\. CfLial ~onomlczn-, 218--11. ct'tl~ fOfr"y 'ł6-82. dlloł too'10W\' U1·11. łflłdo\rc.Jo "oc:no 1~8, ł 

fełeto"'• ce„t·oło '•!ef lQ'J-00 (łac:n re ""'l''tlt''"' d1lol(lml)1 recto~10" -.ce1. '16-14, to•tee>ea red "na t16--22, tekr\!tOf'I octoow 710-0!ł, dt•oł oatty1nv 216--19 dzieł toresi:>ondent6w ll1t6w I lnterwenc)I 2i9.4z. 
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